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STAN WOJENNY, REWIZJE ULICZNE, NOCNY „NUMERUS CI.AUSUS“.

MARSZ. FRANCKET D‘ESPERAY 
W KRAKOWIE 

K raku .’, 22. listopada. (Del. G F.) 
Dziś rano przybył tu marszałek Francbel 
d‘Esperay \vra~ z gen. Cliarpy i szere
giem wyższych oficerów francuskich. Po 
powitaniu marszałek przybył do koszar 
fi. p. art. poł. w Łobzowi’ , gdzie odbyła 
się uroczysta dekoracja żołnierzy C. p. 
a. p. Krzyżami Zasługi za pełną poświe
cenia służbę w c.zasie wybuchu prochow
ni w Wilkowicach. Po defiladzie ofice
rowie pułku podejmowali marszałka 
śniadaniem. O godz. 1 po południu oobył 
się sv Starym Teatrze bankiet, wydany 
przez dowódcę korpusu.

 o----
SĄD OBYWATELSKI PUD P. KOR

FANTYM?
W arszawa, 22. listopada. (Tel. G. P.) 

Sąd marszałkowski w sprawia posła Kor
fantego, obradujący pod przewodni
ctwem p. Thugutta przesłuchać ma w 
dniu dzisiejszym prezesa klubu Ch. T). 
p. Chacińskiego, inspektora podatkowego 
min. skarbu p. Switaiskiego, adwokata 
Choromańskiego i b. wiccmin. skarbu 
Markowskiego. Krąży pogłoska, że w ra 
zie nieukończenia sprawy do d. 28. Inn., 
Sąd marszałkowski zmieniony zostanie 
na sąd obywatelski.

 o-----
TRAKTAT O EKSTRADYCJI MIĘDZY 

POLSKĄ A STANAMI ZJ. 
Warszawa, 22. listonada. (Tel. G. P.) 

Dnia 22. bm. podpisany został w W ar
szawie trak ta t o ekstradycji pomiędzy 
Rzpltą Polską a Stanami Zj, Traktat pod 
pisali min. Zaleski i pos. John Stetson 
junior.

— —o------
WILNO DLA WSCIL MAŁOPOLSKI. 

Wilno, 22. listopada. (Te . G. P.) Za
kończono tu akcję zbierania składek na 
rzecz powodzian w Małopolscy Wschod
niej. Ogółem zebrano w województwie 
wileńskiem 31 wagonów ziemniaków ■ jc 
den wagon zboża.

Wilno, 22. listopada. (Tel. G. P.) 
Jak podaje „Kurjcr W ileński'' star 
wojenny na Litwie wbrtw twierdze
niom rządu kowiev”kiego istnieje na
dal. W okręgach kowieńskim, szawel 
skim, wilkomiersk^m i tanrożańskim 
obowiązują nadal przepisy o stanie no  
lennym. Na kolejach i drogach pu
blicznych odbywają się częsta rewizje 
zwłaszcza osobiste, przyczem nalef>: 
nfcazvwać dokumenty. Szczegół nifir?ą 

1 ostrzony jast nadzór na lmja.ch kole

jowych W samem Kownie ruch u- 
liczny po godz. Uszej w nocy jest -za
kazany-i tylko nieliczne jednostki ko
rzystać mogą ze specjalnych przepu
stek nocnych.

DALSZE OGNIWA OLBRZYMIEJ AFE
RY FAŁSZERSKIEJ.

Berlin, 22. listopada. (TM. G. P.) We 
Wrocławiu i Dreźnie policja wykryła no
wą aferę fałszowania biletów banko
wych czeskich. Aresztowano jedną osobę

KATASTROFA KOLEJOWA NA G.
Śl ą s k u .

Kraków, 22. listopada. (Tel. G. P.J 
Wczoraj na bocznym lorze między Szo
pienicami a Mysłowicami wydarzyła się 
katastrofa kolejowa. Mianowicie najccha 
ły na siebie owa pociągi towarowe z ro
botnikami i węglem. Wskutek zderzenia 
kilka wagonów obu pociągów uległo roz
biciu. Ruch na n.iji przez kilka godzin 
był opóźniony.

OWS1EJENKO AMBASADOREM SOW 
W RZYMIE.

Moskwa, 22. listopada. (Tc! G. P.) Do 
tycliczasowy kierownik poselstwa sowje- 
ckiego w Pradze Antonow Owsiejenko 
mianowany7 został ambasadorem sowje- 
cklin we Włoszech. Prośba o agremeut 
została już wniesiona. , .

JASPAR PONOWNIE V RĘ >1.1 ER EM 
BELG.JI.

Bruksela, 22. listopada. (Tel. G. !’.) 
Król powierzył misję 'utworzenia nowego 
gabinetu Jasparowi, który zastrzegł so
bie czas do udzielenia odpowiedzi.

TRZĘSIENIE ZIEMI W MALEJ AZJI.
Konstantynopol, 2'.’. i’s*opada. (Tel. 

G. P.) Miasto Mtiglda w Turcji aż-jaty- 
ckiej zniszczone zostało prze/ trzęsienie 
ziemi. Około 100 domów zoKtalo zburzo
nych. Jest wiele oiiur hićiacli. D'iż-
szycb szeżególów na razie brak.

WSKRZESZANIE ZMARŁY* ,H STAJE 
SIĘ FA5* TEM.

■Sztokholm, 22. iisropad.a. (Teł. G. P.) 
W jednym z t il sr pi tali dokonano 
dwóch sensacyjnych operacji wyjęcia 
skrzepu z serca. W obu wypadkach 
skrzep spowodował ustaińe działalności 
serca. Jakkolwiek lekarze stwierdzili 
śmierć, dokonano operacji wydobycia 
skrzepu z serca, po której strcc zaczęto 
znów funkcjonować, a pacjenci wrócili 
do życia. Obaj pacjenci znajdują się w 
dobryor stanic zdrowni.



Str. 2 ..GAZETA PORANNA" z dnia 24. listopada 1927. Nr. 8332

B erlin , w  listopadzie.
Poseł dr. R udolf Breitscheid, 

znany  p o lity k  i działacz so c ja lis ty 
czny, św ie tn y  m ów ca, p rz y ją ł one- 
gdaj W aszego ko responden ta  w  
sw ej zaciszne | pracowni przy  F a- 
sanenstrasse. W ysoki, sm u k ły  cierń 
jiow łosy, w śc iąg łych  ry sach  u d e 
rza jąco  pow ażny , noszący w y raz  w 
spoko jnych , bardzo  pow ściąg li
w ych  ruchach , w yw iera już tą swo  
ją pow ierzchow nością sym patycz
ne wrażenie, tem  sym patyczn ie jsze, 
iż w’ loku późniejszej rozm ow y nic 
w ybija się ani próżność, ani duma 
osiągniętych w  życiu powodzeń. 
Dr. B reitscheid , na  anoją prośbę 
w ypow iada się n astępu jąco  w  spra 
w ie rozpoczętych znów rokowań  
polsko-niem ieckich:

— ' My, socja liśc i, p rag n ę liśm y  
zaw sze -zgody t  Polską i nie apro
bow aliśm y postępowania rządu. 
W yzy sk iw an e  p rzez agi a r ju sz y  mo 
m en ty  w y d a lań  ze ś lą sk a  oraz ta rć  
obu g ru p  na derenie p o lsk im , opó
źnił}7, p rzeciągały  rokow ania , p rze
rw ane osłatecznie w  lu tym , W ięc  
zadowoleni jesteśm y , iż obecnie 
znów  rozpoczęte będą pertraktacje, 
gdyż zakończenie tego s ia n u  oporu 
z jed n e j i d rug ie j stron}7, domaga 
się dobro obu krajów. M usim y z<fr 
Ś ląskiem  gospodarczo pracow ać, u -  
reguilować k w cstję  p rzyw ozu  n ie 
rogacizny. N a tu ra ln ie , że i tym  ra
zem  niem iecko-naroduw i sprzeci
w iać się będą i dokładać sił, by zgo
dę utrącić. K ażdy k ra j,  n iestety , 
posiada k astę  w iecznych p rzec iw 
ników , m am  nadzie ję  jed n ak , iż nic 
znajdą posłuchu. O czyw ista, ważno 
je s t rzeczą, kto rokowania prow a
dzić będzie. N iem iceko-narodow i 
w y su w a ją  Hageclorna, ale n iem a 
m ow y, by  H agedorn  przeszedł.

W  rach u b ę  w chodzą W łaśnie 
dw a nazw iska: dr. Posscgo i d r. R it- 
te ra  z m in is te rs tw a  sp raw  z a g ra n i
cznych

— Ozy p a n  poseł sądzi, iż b y ło 
by z w iększą korzyścią, gdyby wy 
m b n ie n i  pan o w ie  objęli k ie ro w n i
ctwo rokow ań?

— Sądzę, żc k tó ryk o lw iek  z po
w yżej w ym ien ionych  panów , roko 
w an ia  obecnie p row adzić  będzie, 
dołoży z pew nością w szelkich sta
rań, l»y rokowania doprowadzić 
wreszcie do skutku. D r. Posse m a 
już  przytom  zasług i za sobą duże, 
on to m ianow icie  p rz e p ro ś  adził 
traktat niem iecko - francuski. Z 
góry oczyw iście nic stanow czego 
pow iedzieć nie m ożna, są  to bo
w iem  nu raz ie  p rzy g o to w an ia  to 
czące się po lorze d y p lom atycz
nym . Bez kw cst ji m usim y odczuć 
dobrą w clę po stronie Polski, to 
rzecz p rosta . N iem cy m uszą  w  P o l
sce o trzym ać te sam e p raw a, jak ie  
m a ją  w  in n fć h  p ań stw ach , Polacy 
zaś ra z ' w reszcie pozbyć się m uszą 
nieufności wobec nas, ow ych sen-

lim ents, datujących się z czasów  
ucisku niem ieckiego, a koncentru
jących się dziś w  obawie, iż Niem cy  
wraz z Rosją po jdą przeciw  Polsce! 
To nigdy, m ojem  zdaniem , nie na
stąpi. D ążym y do p acy fik ac ji E u ro 
py, dążym y do ogólnego ro z b ro ję - 
nia! W id z im y  nierozsądne granice, 
ale choć bolesne je s t to d la  nas to 
rozdarcie, — i to należy zrozum ieć. 
— nikt z nas jednak, pod żadnym  
pozorem, nie zam yśla zm ieniać ich 
siłą  czy gw ałtem . Sądzę więc, że 
skoro doszliśm y do zgudy z F ran
cją, dojdziem y tto zgody i z Polską  

K ażdy  z nas w ie, że istn ie jące  
m iędzy  k ra ja m i tym i problem y, nie 
dadzą  się z d n ia  n a  dzień usunąć. 
Po zaw arc iu  je d n a k  tra k ta tu , zn aj
dą się stosunki m iędzy nam i n ie 
chybnie na drodze znacznych u lep
szeń. Jeśli polepszenie owo do tąd  
zaś szlo tak  pom ału, przyczyna łe -

W arśżaw a, 22 lis topada. (Teł. 
G. P .) U chw alony  p rzez R adę Min. 
p ro jek t rozporządzen ia  P rezyden ta  
R zplitej o w ykonaniu  kary śm ier
ci, u jed n o sta jn ia  p rzep isy  w tej 
sp raw ie  na le ry to iju m  całej Rze
czypospolitej. W ykonanie wyroku  
śm ierci nastąpić może po 21 go
dzinach od chw ili ogłoszenia w yro
ku, co daje m ożność skazanem u  
odw ołania się do laski Prezydenta

W arszawa, 22. listopada, (ps.) \V 
związku z zapowiedzianą generalną 
podwyżką taryf kolejowych o 20 prc. 
Min. komunikacji wyjaśnia, że poi- 
rliic koleje są obecnie nr jtańsze w Eu
ropie. Podczas gdy za 100 km. 3 Jil. 
płaci się 5.55 zł., to w sąsiednie] Cze
chosłowacji 5.9-i^Rumunji 9.51, w Au-

M oskwa, 22 lis topada. (T ek  G. 
P .) Na sk u tek  pozbaw ien ia  T ro c
kiego w szelkich  urzędów  i członko
stw a  p a r t i i  zn alaz ł się on w  cięż- 
k ie in  położeniu  finansow em . Jako  
u rzędn ik  p a r ty jn y  T rock i o trz y m y 
w ał ty lko  220 ru b li m iesięcznie, 
n a to m ias t g łów ną część jego do
chodów  s tan o w iły  w pływ y z jego 
p isa rsk ie j dz iała lności. Za n iek tó re

zy również w  tem , iż tak slaby jest 
kontakt m iędzy polskim i a niem iec 
kim i politykam i. Prztcież m y się 
zaledw ie znam y! Nie zn a jąc  p ism  
polsk ich , czerp iem y wda 1 jm ości z 
„M essager Polonais“, ale to chyba 
aż n ad to  n iew ystarczające . To też 
w ychodząc z założen ia, iż s tan  ten 
należy izmienić, postan o w iliśm y  u- 
rządzić  zjbzd polsko -  niem ieckich  
parlam entarzystów. S p raw y , zw ią 
zane z sejm om , nie pozw oliły  po li
tykom  po lsk im  n a  z jazd  do B erlina. 
M am y je d n a k  nadzieję , że to w  pó
źniejszym  czasie nastąpi.

N ależy te j m y śli, tym  p ro jek 
tom  ty lko  parzyTalasnąć. Po p rzez 
m ost polityczno -  k u ltu ra ln eg o  po 
rozum ien ia , o k tó rem  B reitscheid  
m ów i, m oże nastąp ić  zbliżenie, bez 
w ą tp ien ia  ow ocne d la  obu państw .

M ichalina Schwarcówna.

R zplite j. D otychczas w  b. zaborze 
au s lr ja c k im  te rm in  w y k o n an ia  
w yroku  opiew ał n a  3 godziny od 
Chw ili w y d an ia  w7yroku . N astępnie 
p ro jek t p rzew id u je  w ykonan ie  k a 
ry  śm ierci w e w szystk ich  d z ie ln i
cach  p rzez pow ieszenie. S p raw a la 
nie b y ła  d o tąd  u reg u lo w an a  i p o 
zostaw iona b } ła  do u zn an ia  p reze 
som  sądów  ape lacy jnych .

strji 6.30, we Francji 6.93, we Wło
szech 8.76, w  Rosji 9.66, w Niem
czech 10.60, w Anglji nawet 17 zł. 
Również pociągi pospieszne w Polsce 
nie należą do najdroższych. Nowa poil 
wyżka wchodzi w życie z dniem 1. 
stycznia 1928 r

1 a rty k u ły  d la  „Izw icstij"  i innych  
p ism  o trzy m y w ał on około 1000 
rubli. P izew ażnn  część sw oich do
chodów  przeznaczał na  cele dobro
czynne (?), na Skutek czego nie 
m oże sobie obecnie pozw olić na w y 
najęcie  w  M oskwie przyzw oitego 
m ieszkan ia , zam ieszkał więc , p rzy  
rodzin ie  jednego  ze sw oich p rz y ja 
ciół.

H I S Z M f
„Gazety Porannej".

KUPON Nr. 17.
WYŚMIENITY GORĄCY! 

KRUPNIK MIODOWY
podaje o każdej norze dnia, oraz 

Najlepsze gorące i -durne przekąski 
w wielkim wybomze. — Niezrównanej do- 
oroci sałatki majonezowe, kanapki i -wiel

ki wybór deLifeuesów.
PIWO P1LZNER B. B. 

poleca jedynie najtaniej Handel deli
katesów 

K MAKSYMOWICZ!
Lwów, ul- Sokola 1. 1. 9773

MIN. SKŁADEOWPKI NA WOŁYNIU. 
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 22. listopada, (ps) P. nun. 
Składkowski po , wyjezdzie z Chełma 
przez Hrubieszów i Brody udał się do 
Krzemieńca i badał tamtejszy urząd ad
ministracyjny. Wczoraj bnvit w Łucku, 
a dziś rozpoczął lustrację wołyńskiego 
urzędu wojewódzki-go.

BADANIE GRZECHÓW P. KORFAN
TEGO.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa, 22. listopada (ps) Sąd 

marszałkowsK’ w sprawie pesła Korfan
tego przesłuchał jako świadków: adw
Choromańskiego, insn. podatkowego świ 
tulskiego, adw. Nisenberga, b. dyrektora 
depart. w min. skarbu p. Batyckiego z 
urzędu skarbowego w Katowicach, wrej 
szcie posłów Ghacińskiego i ks. Kaczyń
skiego. Popołudniu sąd badał akta. W o- 
bradach uczestniczył Marsz. Sejmu Ra 
taj. Jawił się również poseł Korfanty.

ARESZTOWANIE KOMUNISTÓW 
W  TURCJI.

Konstantynopol, 2?. listopada. (Tel. 
G. P.) Aresztowano tu najoardziej zna
nych przywódców komunistycznych ra
zem około 20 osób, przeważnie -mahome
tan, w tem jednego funkcjonariusza so- 
wjeckiej firmy „Arco“. Jak słychać na
stąpić m aja dalsze aresztowania.

TRAGICZNA DCLA NĘ&ZilłZY.
Berlin, 22. listopada. (Tel. G. P ) W 

miejscowości Lohliaustm pod Koenigs- 
werth zapaliła się w nocy stodoła, w k tó
rej nocowało kilkunastu bezdomnych 
Stodoła doszczętnie spłonęła, 3 bezdom
nych uległo spaleniu żywcem, a 4 zosta
ło ciężko poparzonych

T CSŁftC»

Lwów, ul. A&r&cfci II,

p *n»lctet handlowy między ^olską a Nlnmcaml
C% powi^fizia^ poseł dr. Rudolf Breitselieid bzilińsHem u  

kire^por-, -eniowi „Gazety Porannej”*
W  ZACISZNEJ PRACOWNI PRZY FASANENSTRASSE. — O W YN IKU ROKOWAŃ ZADECYDUJE, 
KTO STANIE NA CZELE DELEGACJI NIEMIECKIEJ. — DR. P O SSE  I DR. RITTER. — SKORO 
NIEMCY DOSZŁY DO ZGODY Z FRANCJA, DOJDĄ I Z POLSKA, — STAŁY KONTAKT MIĘDZY

POLITYKAMI OBU KRAJÓW,
(Korespondencja własna „Gazety Pót(ttinej“).

i n i i M  mMlerg!:r;nlL’ile!
bidzie wykpywana przez p o w ie s i  e.

SKAZANIEC MA 24 GODZIN GZA SU DO ODWOŁANIA SIĘ DO 
ŁASKI PREZYDE NT A FZPLTEJ

RUM mi i ia'!®e n Ewi e
W 03SG TEGO WBSTCHNDMY I PŁAĆMY PODWYŻSZONĄ TARYFĘ OD

1 STYCZNIA.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

NIE ŚMIE SIĘGNĄĆ PO FUNDUS ZE ZE SW YCH OBFITYCH D E 
POZYTÓW AME RY KAŃSKICH
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11 i m m  m  p . p . i
do nowej walki wyborczej?

ŻĄDA ZNIESIENIA WYBORÓW KURJa LNYuH W MAŁOPOLSCE, PRZESTRZEGANIA S GODZ. PNIA
p r ^ gy , sk r ó c e n ie  Sł u ż b y  w o j s l o w e j  etc .

Warszawa 22. łistop. (T. G. P.) Dzi
siejszy „Robotnik" w artykule wstęp 
Mym precyzuje program wyborczy 
PPS. W sprawie zagadrien ustrojo
wych i ren izji Konstytucji, stronni
ctwo PPS. wysuwa: postulaty '"dno- 
izbowości. reorganizacji i usprawnie
nia pracy Sejmu, reformy sądowni
ctwa i nauczania, walki z kleryka
lizmem, oraz skrócenia czasu służby 
wojskowej.

W dziedzinie reform spoleozny ch 
domaga się PPS. utrzym ania i wyko
nania ustawy o S-godt-innym dniu pra 
cy, ustaw o opiece społecznej i ustaw 
o reformie rolnej, a  dalej rozszerzenia 
ubezpieczeń społecznych, poprawy 

bytu pracown ków państwowych i  u- 
rzęanikćw państw., oraz poprawy po
ziomu realnych płac w fabrykach i- 
{jrzećtsiębiorstwach państwowych.

Caty wyciąłeś
dzisiejszy kupon 

Kon ursu Zimowego ?

W zakresie polityki gospodarczej
pańotwa PPS. żąda ujawni en. a  wnio
sków Komisji Ankietowej i dostosowa
nia się do nich, upaństwowienia nie
których gałęzi przemysłu, a przr-de- 
wszysbdem przemysłu górniczego, 
walki z drożyzna i bezrobociem, w re
szcie reformy systemu budżetowego, 
w szczególności podatkowego, w kie
runku oparcia dochodów państw a n i 
podatkach bezpośrednich, tj dochodo
wym i majątkowym.

W  rlz eckinie po lity k i z a g ra n i
cznej PPS. pop iera  pokojow e stano 
w isko P olsk i j L igę N arodów , a p o 
w ró t do p ro toko łu  genew skiego u - 
w aża ja k o  najsk u teczn ie jszy  spo
sób u trw a le n ia  stosunków  pokojo-

HALLO! RADIO KATOWICE!
Katowice, 22. listopada. iTel. G. P.) 

Wczoraj odezwała się po iaz pierwszy 
katowicka stacja nadawcza Polskiego Ra 
dja. O godz. 18.30 rozległ sio na fali sy
gnał, a bezpośrednio potem głos spea- 
kerki doniósł o rozpoczęciu próbnej au- 

U ycji. Mimo. że stacja pracowała tylko 
na połowie przeznaczonej cła niej ilości 
kilowatów ja antenie, w odbiornikach 
miejscowych zagłuszyła wszystkie inne 
stucjc i była słyszana w całej Połsee.

BELGIJSKI RAD DLA FRANCJI.
Paryż, 22. listopada. (Tel. G. P.) W 

Lille odbyło się w formretau.oczyslej wre 
rżenie przez prem jera Pelgji .Taspara 
min. Herriolowi 750 niilj. radu zakupio
nego przez Francję u rzndu . belgijskie
go za sumę miljhna franków. Rad len 
pochodzi z Konga belgijskiego.

M a  śhss; liliowe
niedoścignione przy pielęgnowaniu twa. 
rzn i rąk, wydelikacają skórę, czynią ją 
gładką i miękką, usuwają piegi, wągry, 
pryszcze, czerwoność, oraz wszelkie pla
my skóry.

nataia krem liljowy , cena zł. 2.—
Pałała mydło liljowe, cena zł. 1,20
Latała puder liljowy, cena zł. 0.30
Rafała mie i liljowo, cena zł. 1.50
Rafała grvsib liljowy, cena zł. 0.60.

Wyrob i wyłączny skład: APTEKA M.
ETTIMG-ER/ we Lwowie, p] Gołnckaw.

skich I I  (za Teatrem Miejskimi, 
r— Codziennie wysyłka na prowincją. —

w ych, oraz dom aga się k o n tro i. 
p a rla m e n tu  nad  po lity k ą  zag ran icz- 
ną rządu

Go się tyczy polityki narodowo
ściow ej, to p rog ram  PPS. dom aga 
się auionom ji terylorjalnej dla 
m niejszości zwartych i istotnego 
ró w n o u p raw n ien ia , o raz rzeczyw i
stej sw obody rozw oju  k u ltu ry  i ję 
zyka d la  m nie jszości „ rozsianych", 
tj. d ia  Ń iem ców  i Żydów .

W reszcie w  dziedzinie po lityk i 
sam orządowej PPS. w y su w a  postu 
la ty  następu jące: Jednolity ustrój
sam orządowy dla całej Polski, a 
w ięc także zniesienie w yborów  ku- 
rjalnych w  Malopolsce, sam odzie l
ność sam orządów  w  s to su n k u  do 
państw ow ych  w laaz  nadzorczych, 
o raz  re fo rm y  po lityk i podatkow ej 
sam orządów .
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NIE ZAPOMNĄ TEŻ O ROSMÓWKAGH PRZEDWYBORCZYCH

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 22. listopada, (ps.) W 

bież. tygodniu zbierają się w Sejmie 
niemal wszystkie kluby parlamentar
ne dla pożegnania i likwidacji agend 
se-m owych. W piątek obradować bę
dą endecy, socjaliści, w sobotę zbiera

się zarząd Piasta, w niedzielę rada na 
czelna Ch. D., delegaci klubu pracy 
itd. Oczywiście, żc oprócz ceiemonji 
pożegnalnych, tematem rozmów będą 
sprawy wyborcze.

t l i

W "us t  awa, 22. listopada, (ps.)
Rada min. na swem piią.tikawem posie
dzeniu zatwierdziła wnioski Min.
o$tria'tV'W sprawie zmiany adminiitra- 
cji okręgów szkolnych. Wedle tych
wniosków obecny kurator okręgu Iwo w 
skjego Kiener przeszedł iv stan nie
czynny. na miejsce jego m a być; po
wołany Ignacy Pytl akowski, kitóry o- 
bćcnic piastuje sjtanowisfeo kuratora 
lubelskiego. Opróżnione jro p. Pytla

P. Dsvsy 'Hf SanXu Palskfm.
n e l e f u n e m  od naszego  ko responden ta ! ,

W am aw a , 22. liistopada. (ps.) 
Od wczoraj bawi w  W arszawie dorad
ca finansowy ameryk. p. Devey. Dziś 
zjayżt się on w Banku Polskim i 
przedstawił się władzom Banku Pol- ‘

i a m m i i  te- k ib iiA  w ffiarsiawie.
(Telefonem od naszego Uoresponacnta.)

Warstrawa, 22. listopada, (pisśj 
Dzisiaj bezrobotni zaiinidinaeni prizy ro
botach ziemnych z powodu pizerw arńa 
rcfbc.t wskutek mrozów7’, i “monstrawali 
przed gmachem Min. robót publi. De-

Porażka Kierekisk̂ ego w Lyonis.
Paryż, 22. listopada. (Tek G. P.) 

Kic-reńsk) wygłosić m iał wczoraj w 
Lyonie odczyt, jednakowoż monarchi
ści rosyjscy nic dopuścili do tego. Gdy 
iuereński chciał wujść na mównicę, 
uprzedził go pewien kapitan b. armii

MRnyy w FOT-SPE
(Telefonema! własny „Gazety Porannej").

Warszawa, 22. listopada, (ps.) 
Mrozy trwają w dalnzym ciągu, W
Warszawie było dzisiaj 14„siopni, naj- 
m nieszy mróz panował w Gdyni 7

(Telefonem od naszego korespondenta).
kc w skini fouiurttarjum obśąć ma wizy- 
tator szkolny w departamencie Mim. 
oświaty p. Pierark., wizytatlor wileń- 
ski Rynii w icz przeniesiony został do 
Lodzi P. Gąsiorowsiłd ort-atniio kurator 
W7’ Białymstoku powołany został do 
Brześcia. Sprawa obsadzenia stanowi
ska wiceminista a oświaty7 przez p. 
Cze wińakiego nie została jeęzoze za
decydowana.

skiego. '^łaigtępnic udał s-ę do Mm. 
Skarbu, gdzie był przyjęty przez mim. 
skaibu Czechowicza. We czwartek 
bodzie poic-jinowa-ny p. Devey ]>rz<_z 
posła ameryk. Steisona.

monsirsnci w liczbie około 600 w y
słali delegację do p. min. Moraczew- 
skiego. P. Mmister ptrzyfjąl delegatów; 
na czeirn incydent został wyczerpany. 
Żadnych ekscesów nic było.

rosyjskie.], który oświadczył,, żc Kie
roński ponosi winę za dojście bolsze
wików do' władzy w Ro«ji. Pubhciziność 
zajęła tak wrogie stanowisko, że Kie- 
reriski musiał opuścić lokal pod ochro
ną policji.

stopni, największy zaś w Brześciu nad 
Bugiem (16 stopni). Wedle ptrzepowie- 
dn. PTM‘a należy oczekiwać spt tęgo- 
wania się mrozów, lecz nie potrwają 
one dłużej jak tydzień.

KOMITET WYKONAWCZY KONSER
WATYSTÓW.

Warszawa, 22. listopada. (Tel. G P.) 
Do Komitetu wykonawczego grup zacho
wawczych powołani być mają z ramienia 
Organizacji Zachowawczej Pracy Państw, 
jip. Wład. Glinka, Zdzisław Lubomirski 
i Eustachy Sapieha.

OGÓLNOPOLSKI ZJAZD WŁAŚCI
CIELI AUTCMJOROZEK.

(Telefonem od naszego korespondenta;.
WaruMws, 22 listopada, (ps.) 

4. grudnia odbędzie się w  Warfctaaw.c; 
ogólny zijaizd przaui.stewiciali właści
cieli dorożek samochodówyoh. W zije- 
żdzic we-zuną u łz ia ł delegaci orgaraza- 
cji innych dzielnic Polski. Omawiane 
będą sprapjy dotyczące- rozwoju prze- 
rnyslu komunikat yjneyo w PoLaCfc.

 o-----
ZJAZD KOMUNISTYCZNEJ UKRAINY.

Moskwa, 22. istopada. (Tel. G. P.) 
Wczoraj rozpoczął o b r a d y  w Charkowie 
X-ty zjazd komun, partii Ukrainy. IX-ly 
z ja z d ,  luóry odbył się przed dwoma laty,
l iczy ł  170 delegatów, n a  o b e c n y m  zje
ździć znajduje się 710 delegatów z gło
sem decydującym i i 90 z głosem dorad
czym. Przed dworna łaty Komunistyczna 
partja Ukrainy liczyła 133 500 członków, 
dziś należy do -i i ej I 7 ‘ .*000 członKOw, 
oraz -100.000 konsomtńców 

 O------
BURZA W FARLAMENCIE WR- 

GfERSKUL.
Biiflapecszt, 22. listopada. (Tel. (i. 

P.) . \a  dzisiejszem posiedzeniu Rady 
Naród. pr>y*szło do bardzo burzliwych 
scen, ponieważ prezydent nic chciał 
dopuścić do dyskusji nad 'wykrocze
niami studentów Opozycja podniosła 
ogromną, w rzaw r, a następnie demon
stracyjnie opuściła sale.

W różnych miejscowościach kraju 
przyszto znowu do ekscesów przeciw
ko studentom żydowskim. 20 studen
tów odniosło rany.

„KRWAWY OBŁĘD1 WĘGIERSKIEGO 
ROJALłSTY.

Wiedeń, 22. P topada. tri-!. G. P.l 15 
rocznica urodzin ii. następcy tronu Otto
na dała powód do szeregu wystąpień rao 
narchistycznych. W budapeszcic lir. Ti- 
sza oświadczył, co nasiepuje: „Nasz król, 
jeśli będzie do tego zmuszony, przejdzie 
przez morze krivi(!), które eały świat za
leje, aby zbudzić ze Snu swfsj naród"

---- O-----
SF DTK ANIE LITWINOWA 

Z CHAMBERLAINEM?
Londyn, 22. listopada. (Tel. G. P.'1 

Pisma tutejsze donoszą,, że nie jest 
wykmcwme, iż w Genewie ptizyjdaic 
do epołkainia m ięizy pip. Litwirawam 
i ChcińbeGainem, o ile Litwinow za
czeka na ministra, angielskiego’, który 
przybędzie w grud,nip do Genewy na 
sosT Rady L. Nar,

H U R A G A N  NAD POI.UD. A NGLJ.\ 
Londyn, 22. l i s to p a d a ,  fl r. !  G. P.) W 

c ią g u  n ie d z ie l i  i p o u i e d / a a i k u  p a n o n a k i ,  
n a d  K a n a ł e m  A n g ie l s k im  s i ln a  b u r z a ,  
k t ó r a  ;powodo»va!u  z n a c z n a  o p ó ź n ie n i e  
W r u i l i u  p a r o w c ó w .  S t ra ty  >. lu d z ia e l i  są 
większe aniżeli iirzypuszezauo. H u r a g a n  
p r z e k r a c z a ł  c z ę s to  S zy b k o ść  Sit k l in  na  
Rodz inę .  N a jw ię k s z ą  s z k o d y  w y r z ą d z i ł a  
b u r z a  n a  p o łu d .  wytn-ziężu Anglj i .

 o—----
■wbp- - -gy  — «ay.■ u iFi—hmii Tum mu f4mmmim i
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JAK WYGL4DA EGZOTYCZNY GOŚĆ
s ta ła  r u sz y ć  w  ś w t a t ? —

Lwów, 23. listopada.
(H.) jygzortyczmy i imeawytoły ptak 

zjawił się we Lwowie, śpię a. acaka liii- 
pniaka uau.DE Jovita Fueiites Pociąg- 
nięty owem tchnieniem jgzotyki, pły- 
nącem od gcścia, przybyłego- z tak da
lekich 9tran, udaje się nasz współ
pracownik do p. Fuemtes, która 'chęt
nie udziela mu wywiadu.

Znakomite śpiewaczka jest osoba 
iście mikroeko-ptjjią. Drobne rączki, 
małe nóżki,, postawa dwunastoletniej 
dziewczynki, tylko bardzo dużo, czar
ne, wyrazista oczy, peuie og_ia i tem
peramentu. Śniadą twarzyczkę rozija- 
śjiia częste uśmiech. a wówczas z poza 
kerałow, ych warg wyzierają. wspaniale, 
olśniewające zęby.

Pana Fuanles zaczyna opowiadać o 
swej ojczyźnie. Uśmiech ginie z  jej 
twarzy. Jej rodzinna wyspa daleko 
jest, narazo a areko... trzeba do mej je
chać kilka tygodni...

Pochodni ona z Luzoa, jbdnej z naj
większych wysp iihpjńskich. Filipi-ny 
jost to — jak wiadomo — wielka gru
pa wysp i  wysepek, położonych na  
pótn.-wschodnimi archipelagu Wschod- 
nio-Indyjakiego. Zajmuje pr.zeszło 290 
tysięcy kilometrów kwa.-trałowych po
wierzchni. Najważniejsze z tych wysp 
są; Luzon, Blindanao, ESadopo, Samar, 
Leyte, Neg^os, Pauary, Zebu i Palavan.

— Pochodzę ze stolicy Luzomu, Ma
nili 1— opowiada śpiewaczka. — Lud
ność u nas jest bardzo mieszana. Pier
wotni mieszkańcy, dosyć już nieliczni, 
należą do plemienia Negrytów i utrzy
mują, się "w stanie dizilkim w najnie- 
pnzyśtępmejsaych częściach wysp więk 
szych. Główną ludność stanowią, na
pływowe plemiona malnjnlde (Tagalo- 
wie, Vizayo i UL). 65 tysięcy przebywa
jących tutaj Chińczyków utrzymuje się 
z handlu i pnzwtiysłu. Oprócz nich 
znakują, się także Europejczycy, po 
większej części Hiszpanie, dalej hroo- 
lowie i mestycowie. Ogól/na liczba lud
ności wynosi około siedmiu mil jonów

— Co panią, skłoniło do ruszenia w 
daleki świat?

— Ojciec mój - - nieźle szczebioce 
Filipinka mową. Dante — jest' człowie
kiem niezamożnym i musiał utreyimy- 
wać liczną rodzinę. Mam siedin sióstr 
i dwóch braci. Jestem najstarsza, a li- 
dzę lal dwadzieścia Irsy. Chcąc ulżyć 
ojcu zostałam nauczycielką gry rra for
tepianie. Równocześnie jednak uczy
łam się śpiewu Pewien włoski śpie
wak. bawiąc w moru rodziannem mie
ście na gościnnych występach, zachę
cił m nie, aibyrn dla. dalszych studjów 
w yjechała do Mat jol ar.u. Nie zawaha
łem Się ani chwilę...

— 1 m iała pani odwiagę zdobić się 
na taką samotną wędrówkę?

— Ludzie tą dobrzy, a ja nic lękam 
się niczego. W Mediolanie kształciłam  
się u LnceuLego i Cadoreno Profeso
rowie moi utrzym ywali, że mam ta
lent i robię szybkie postępy. Niebawem 
poczęłam już występować w operze 
i na estradzie koncertowej...

— Jakie są ulubione role pani?
— Kreowałam z wiolkiem powodze

niem główną partię w oporze Masca- 
■gniego „7ris“ . Lubię bardzo Paccimogo. 
a grałam „Madame Rułterlly“ i  Mirni 
w „Cyoaiierji". Gligtaie śpiewam rów
nież 'kompozycje Scnmnanna, &chn- 
berła i starych mistrzów francuskich 
i włoskich.

— \  oryginalno pśośnii filipniski.e?
— O, (c kocham oczywiście na.jłur-

— OPOWIEŚĆ O DALEKIEJ OJRZYŻN1E. — DLACZEGO ARTYSTKA MU- 
JEJ ULUBIONE POLE I PIOSENKI — ,PER RICORDO SINCER0“.

dziej. Filipiny mają w id u  wybitnych 
kompozytorów. W ymienię cno-ćby Ni- 
canova, Abelarda, Abdoaa i Fstella, 

Filipinka pokazuje mi nutę orygi
nalne; pioflenrd miłosnej owego abeiai- 
da. Piosenka nazywa, się „Kung Hi mdi 
Mc,i“ i zaczyna się od słów: Irou aan- 
daling dmggm angaurag pag tangis... 
(Na chwilę, najdroższy mój, pomachaj 
mowh rozpacźliwymh śkrrg...).

Proszę artystkę, alby tę pieśń zanu
ciła, ale wymawia s*ę zmęczeniem.
Rzeczywiście przybyła do Lwowa za- 
1 edwie przed dwiema godzinami. Wo
bec tego nie śmiem jej dręczyć dad-sze- 
roi py taniami.

Na pożegnanie panna Fuentes za
prasza1 m n;e n a  swój środowy koncert 
i cfiaruje mi swą udatna fotograiię 
„per rioordo sincfeiu".

Mac mtosh i Hiirr wracali i  m m ii
WRAZ Z NIMT POLECI ŻONA ANP 

Lwów, 23. lislopada.
W związku z pobytem lotników 

angielskich we Lwowie dowiadujemy 
się, że wczoraj oddział fotograficzny 
6 p. lotniczego dokonał zdjęć fotogra 
ficznych na  miejscu przymusowego lą 
dawania pp. Mac Ir.iosha i S inclaira 
w Cumowie koło Gródka Jagielloń
skiego, celem przedłożenia towarzyst
wu asekuracyjnemu, w ktćrem aero
plan był ubezpieczony, dowodu, iż 
samolot wylądował gładko, a dopiero 
w trakcie ciągnięcia go przez nieoli- 
znajomioaycb ze służbą lotniczą wło
ścian. został uszkodzony. ,

Wczoraj wieczorem wicekonsul

WICEKONSULA WFITDHEADA.
angielski p. W łnteneaa wydał na 
cześć lotników angielskich kolację, w 
której wzięli m. i. udział pp. wojewo
da Borkuwski i gen. Sikorski.

Dziś odbyło się komisyjne otwar
cie baiugiafu, tj. p izyrządu zegarowe
go, służącego do m ierzenia wysokości 
lotu. — Po napraw ieniu samolotu tv 
warsztatach lotniczych 6 p lotn. w 
Skmiowie, lotnicy angielscy udadzą 
się przez Warszawę do Londynu, stam 
tąd do Kalkuty. — Jak się dowiadu
jemy w locie Lwów-Wta,rszawa-Lon- 
dyn weźmie udział Polka, p wicekon- 
sulowa Whitebead.

„Pocisk" w’ rękach Credit Anstalt
INFORMACJE TE UTRZYM AŁY SIE W BREW  ZAPRZECZE

NIOM INTERESO W ANYCH SFER.
m - 1  naszego korespondenta t

W iedeń, 22 lislopada. 
(dg) W  sw oim  czasie p o jaw iła  

się w  p ra s ie  po lsk iej w iadom ość, ze 
zak ład y  „Pocisk" przeszły  w  ręce 
C redit A n s ta ll  'W iadom ości te j in 
teresow ane in sty tu c je  ’ zaprzeczyły . 
O becnie d o w iad u jem y  się  ze źródet j 
pew nych , że. je d n a k  in fo rm acje  na- i 
sze były słuszne. „Pocisk" znalazł

się w  p rzy k re j sy tu ac ji po b a n k ru c 
tw ie sw ej d łużn iczk i f irm y  N eu- 
raT i, a w ów czas w eksle tej firm y 
zażyrow ala  C red it A nsta lt, stajijc 
się w łaścicielem  znacznej w iększo
ści akcji „Pocisku" i jego główm -m  
wierzycielem . F ak ty czn ie  więc. m o
żna m ów ić o przejęciu „Pocisku" 
przez Ciedif Anstalt.

§zł H

OKRES USUW ANIA ICH Z O BIEGU ZAJMIE 14 MIESIĘCY.
(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszawa, 22 lis topada, (ps) W  
najbliższym  czasie Bani; Polski 
przyslgpi do \v\ cofania z obiegu 5- 
złotow ych biletów  pafaslwowych. 
B iielów  tak ich  je s t obecnie w  obie
gu 320 m iljonów  zl.. przyczcm  110 
m ilj. zt. ulegnie konw ersji na 5 zł. 
bilety Banku Polskiego, drug ie  tyle 
będzie w ybilyuh  w  f> złotówkach  
srebrnych, pozostałych zaś łO m ilj. 
będzie uzupełn ionych  bilonem  n i-

34 WAGONY SREBRA J1NG 
NA 5-ZŁOTÓWKI.

Warszawa, 22 listopada. (Tal. G. P.) 
W ziwiąziku z niedawnym ppbytem w 
Warszawio dyrektora meninicy królew
skiej w Londynie pułk. .Johnsona do
noszą, że Johnson przyjechał z propo 
zycją sprzed;inia srehra potrzebnego 
na bicie 5-zt>tówck. Tych 5-zIotówek 
wybić ma nasza monr.ica państwowa 
28 miljonów aztub. Potrzeba na to 34 
wagooó v  siebia. Mennica polska bę
dą! e bić po 2 milj. sztuk 5-z'łotówek 
miesięcznic.

kłow ym . W y m ian ę  rozpocznie 
B ank Polsk i od konw ersji b iielów  
p aństw ow ych  na  w łasne, co zajm ie  
około 3 m ies. ów nocześnie m e n n i
ca państw o w a p rz tystąp i do b icia 5 
zl. sreb rn y ch , k tó ry ch  m a  być wy 
b itych  2S m ilj. szluk. P race  p o łą 
czone z w ycofaniem  z obiegu 5 zł. 
n ile tów  pa  istw ow ych potrwają o- 
kolo 14 miesięcy

POLSKIE ŁINJE LOTNICZE FUNKCJO
NUJĄ PRZEZ ZIMĘ.

(Telefonem od naszego korespondentek 
Wanesasea, 22. listopada, (ps) Polska 

liuja lotnicza uost.inov’iIa utrzymać w o- 
kresie zimowym regularną komaulkaeję 
samololową. Mają być specjalnie u- 
względnione palrzcdiy kupie: fwa, zwła
szcza na linji Wnrszawa-Wiedeń. Obec- 
roc silne mrozy nie u trudniają komuni
kacji lotniczej, gdyż aparal’- są okrywa
ne. Trudność stanowią jedwne śnieżyce. 
I tak wczoraj samolot, który opuścił 
Lwów musiał lądować pod Lublinem z 
powodu śnieżycy, natomiast samolot 
Warszawa-Lwów przybył do Lwowa brz 
trudności.

c z u ł o ś c i  H is z p a ń s k o  w ł o s k ie .
Dyktatorzy wszystkich krajów, łączcie 

się!
Madryt, 22. listopada. (Tcl. G. P.) 

Wioski sekretarz korporacji Boltai przy
był do Madrytu i był pedejmowany 
przez ministerstwo spraw zagr. Pnm o 
de Rivera wzniósł toast na cześć narodu 
wiosKiego, króla, rząda i całego zaprzy
jaźnionego narodu, dodając, że pokłada 
wielkie nadzieje w analogji interesów 
oLu państw. Bottai odpowiedział, że ana- 
logje pomiędzy systemami rządów w tli- 
szpanji i we Włoszech są szczęśliwym 
rezultatem sprawowania władzy przez 
dwa siine rządy i dodał, że przynosi dla 
rządu hiszpańskiego a specja'nie dla Pri-. 
mo de Rivery serdeczne pozdrowienie 
od Mussolinicgo. *

GILBERT PARKER NAKŁONIŁ NIEM *
CÓW DO ROKOWAŃ 2 TOLSKĄ.
Warszawa, 22. listopada, (ps) Wedle 

doniesień niektórych pism berlińskich 
do podjęcia rokowań o traktat handlowy 
z Polską zostali Niemcy spowodowani 
interwencją agenta reparacyjnego Gilbcr 
ta Parkera. Stoi on na stanowisku, że 
rozwój gospodarstwa niemieckiego za
leżny jest w wysokim stopniu od zwięk
szenia wywozu fabrykatów niemieckich. 
Wywóz powinien być kierowany do in
nych państw, nie do „tanów Zj

POS. GRijNBAUM W WILNIE
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszawa, 22. listopada, (p^l 
Z W ilna donoszą, że w  przybźljim ty- 
godiuiiu przybywa tam  po‘seł sjanietycz- 
ny Grilnbamn Przyjaad jego poŁosUje 
w związku z tworzącym się blciinm  
Kmiejszości narosicwycn.

Pomoc „wiąźmom na- 
rodcwym■̂

Lwów, 22. listopada.
We Lwowie został zaw iązany 0- 

bywatelski Komitet Pomocy Więź
niom Narodowym (?) który ma. na ce
lu niesienia pomocy materjalnej are
sztowanym działaczom prawicowvm 
i ich rodzinom, o ile aresztowani byli 
ich żywicielami. Komitet składa się z 
szeregu znanych przedstawicieli spo
łeczeństwa lwowskiego.

 o--------

Trucizna jako Sek nz 
malżeń ;Ris niesnaski,

Lwów, 22. listopada.
(—) Wczoraj przedpołudniem w 

realności przy ul. Zamarstynmmśkte^ 
16, targnęła się na swe życie Malcia 
S teii; przez zażycie jakiejś silnej tru
cizny. Przewieziono ją do szpitala ży 
dowskiego, gdzie mimo usilnych żabie 
gów lekarskich, zm arła.

Powodem tego rozpaczliwego kro
ku były niesnaski z mężem, trwające 
od dłuższego czasu. Denatka przed kil 
ku tygodniami już raz usiłowała po
zbawić się życia ,7ale wówczas zdoła
no ją uratować.

 o--------

W ś r ó d  p*sm i k s ią że k .
Lwów- 23. lis-to-p.idi. 

Nowe wydanie „Orl.-|t“ Aid. Schrodcra.
Naktedem Spółki wydawniczej „Odrodze
nie" uka&alo się obecnie czwarto wyda
nie ,Orląt" cenionego poety i prozaika, 
Artura Schródera. Rzecz napisana barw 
nie i niezwykle zajmująco, jest znjakotr'- 
f |  lekturą dla mlodzieiży szkolnej. To też 
nie ulega wątpliwości, że czwarte wyMa- 
nie „Orląt" rozejdzie się równie szybko, 
jaj.- nnnmednie.

MBailariłKSfieiE
zamawiać tylko w firmie

T. osPEliiega, luidui. leois3 Sspieir? 75,
b. kierownika najlepszych firin w Lon
dynie i Wiedniu, długoterminowe spłaty 

bez podwyższania ceny.
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Hochsztapler, jakiego jeszcze Polska nte widziała*1

przed sądeni. 
Hsllo jako „dobroczyńca państwa polskiego i arcyks. z Zywsa“
7 gazowni, mnóstwo rprhsrni, ifi magistratów, moc fabryK etc. akłaflalo obfity haracz pieniężny.—  
Sprytne wyzyskanie głodu kredytowego. —  fCrćl oszustów  objeżdża miasta polskie 6 ciągnie olbrzy
mie zyski z ludzkiej naiw ności.— Nawet przezorni Wielkopolanie dali się nabić w outeikę.— Szczyt 
su kce su : p Korfanty oszukany, -  Idylla w willi przy ul. św. Zcffji. — Jak naciągnął manikurzystskę 

u Stoińfkiego. — Krótka pokuta w EMsdapeazcis i wizyt© w polskim kryminale,
Lwów, 23. listopada.

C—)W drugiej potowi? 192Ć- r. r a  
bramie reatoośe1' przy ul. Kochanow
skiego 9, pojawiła sio ta lU icZ ka  z na
stępującym napisem. ,, Internat' onaier 
Donan Lloyd Verla®s- nnd Hamdels- 
oesolschalt A. G. Bndaprsad“ z dopis
kiem: Ganeralyertreter Geza Hollo. 
Równocześnie na  mieście zaczęto w :- 
dywać niskiego i krępego mężczyznę, 
o ospowatej trwarzy i nmzwyitie pewnej 
minie, który autem rozbijał się, skła
dając wizyty ws^yitkim więksi ySn in
stytucjom naszego miasta j Odwiedził 
on Miejskie zaikłady przemysłowe, in
stytucje finansowe, oraz prywatne 
przedsiębiorstwa, którj m oferował

pr»«ąłp3vadiz.fjSfi■ rektłaoy w za,granicz 
nych ilustrowanych wydawnictwach, 
rozchodzących się po całym świecie. - 

Kiedy jednakże la akcja akwizycyj
na natrafiała na d.uże trudności, a w i
docznie też nie daw ała mu takich do
chodów, na jakie reflektował, przestał 
Hollo mówić!1 o akwizycji, natomiast 
zaczął wprzód drogą, autoreklamy i pro 
p.Hjandy dla swej osoby rozszerzać 
wieść, jakoby byl upełnomrctnio^ym 
agentem wielkich

koasoaojów b^nk łj w ynih 
zagranicznych, delegowany dla zbada
n y  gruntu i wysondowania pozycji X, 
nanscwej* reflektujących na jx>życi3kę.

S ie w ca " v,za$3ranicz.nych kredyt ów 
byt wiślany jak zbawca,

5J

Istotnie okres ten był jak wymarzo
ny dla Kombinacji Holli, ailibawie-m 
działo się to w okresie, kiedy handel 
i przemysł znajdował się w niezwykle 
kryityczrnam położeniu, a wrzeifcie asi- 
łownnia o uzyskanie kiedytn wewnątrz 
nego rozbijały saę o brak pieanędzy. 
To też, gdy rozeszła eię wieść, że ba
wi we Lwowie delegat kansocnjuim fi- 
namsowego raigra-niczmego wszyscy 
przedatawiciele przedsiębiorstw i firm 
przemysłowych starali się, jak naj
szybciej

na wiązać z nim kontakt.
To też wszystkie drzwi zastał Hollo

otwarte, a jego wizytówka wprowadza
ła go rnc-.uyntalinio do gabinetów , dy 
rektorskich:

IhruLo b^ł nif-iwyfcle sprytny. W \ 
czuwając pr gnrienia i r-arzem a pol
skich przu^aytłiowców począł wszygl- 
kim oferować pożyczki z tern jednakże,, 
że najpierw musi dokonać o-sz&cojwa • 
nia ich pr^zidt-iąbioreiw, oraz saiekto 
raorrania w reprezeniowanem r.rzz 
siebie wydawnictwie hudapasateć' 
skiem. 0  rókfam-ie tej wspominał tylko 
ogólnikowo, a głównie „ćmił" na tle 
'pożyczikjl i a eon.to prow.zh, pobiera? 
Zjiićt C-ioD 8 SUKiy,

Pół miljona dolarów w y:ięgn ąJ z  Polski
Zachęcony powodzeniem pieuwszych 

owych wyistępów na terenie lwowskim, 
łlolilo od iej chwili począł jam w ieizyć  
sobie, te  istotnie jest jakąś osobistością 
niezwykle wpływową i szeroko usto
sunkowaną i z tyim zapasem samo
poczucia w łasnej wielkości wyruszył 
na ob,az:L całej Polaki, którą złupił na 
kwotę con.ajmnipj

nół miljuua dolarów.
Nic naieży się zupełnie dziwić szere
gowi zarządów miast, oraz praedsi" • 
binrslw w całej Polać®, *e sety na lep 
ponętnych obiecanek oszusta, gbOTO 
potrafił on legitymować się polecenia
mi ministerstw, Izb handlowo-przemy- 
słowvch, a nawet potrafił oszukać 
takiego spryciarza, jak

poseł Tnrfantv, 
który dał mu polecenie do ciężMejto 
prsem rsłu goi Roślesluago, oraz do 
Związku pcspodarczepo i Zakładów 
wodociągowych w Warrzawie, gdzie 
Hollo przedstawił się jako dyrektor 
międzynarodiOTrago Lloydu w Nowym 
Jorku, który ma wydać album itluiMno-

wianc z o głoszeń i a-i ni i artykułam i .o 
Zakładach użydoa^iaści pua&tóaffi 
Naczelny dyrektor tego Związku wy
dał mu list polecający do członków 
Związku, z którym Hollo powędrował 

od razowni do gazowni, 
robiąc wszędzie złote interesa. T tek 
ofiarą jogo machinacji padły gazownie 
w Grudziądzu, Staiogaruzie, Łodzi i 
Kaliszu. Toruniu, Inowrocławiu i Ko-

Czy wyciąłeś 
dzisiejszy kupon 

Kon * i t s u  Zimovreg!0 ?

ścćanie. W ten sani ąpo*>b wkręcT się 
on do Po Iskier a Zwiąż! u Przemysłów* 
cćw Garbarzy i od niego udało- mu się 
uzyskać cyrfkularz do całcnik&w tęgo 
Związku. Dzięki tairwi zdołał toż na 
kombinacji pożyczikowejl naciągnąć 
cały szereg firm garoarEkich w Kon
gresówce.

13 polskich magistratów ofiarą oszusta.
Z kolei przerzucił on się na magi

straty miast, kitórym w różowych bar
wach przedstawiał sprawy potyczek

dla cetow inwestycyjnych. Oliarą pa
dły m agistraty w Białej, Sosnowca, Bę 
dzime, Złoczowie Kołomyji, Br^koby-

czn, Bory Klawi,u, Jaśle, Rawie Rnskiej, 
Lesznie Tucholi, Chodzieży i  w Choj
nicach. Zarządom tych miast potrafił 
on w cudownych barwach przedsta

wić szybki ic.li Rjzwój du c^ego on 9i.ę 
przyczynić może, i a oonto tyci inte
resów pobiera1 rozmaite kwoty, ,.'ęga« 
jące dziesiątek tysięcy złotych.

D a l s z a  d ł u g a  IS s ta  o f i a r .
KSIi!ŻĘTA, ADWOKACI, FABRYKI, CUKROWNIE ETC

PrćuZgwymi.enionych oszukał za
rządcę Żupy Solnej w Wieliczce inr 
Romana ” Dawidowskiego, Żywiecką 
fabrykę papieru, Schlosserow skie'To
warzystwo Przędzalni bawełny i tka
nin w Ozorkowie, FabryKę serów de 
scrówych w  Tarnopolu, fabrykę 
sukna i towarów wełnianych Fr. Vogl 
w Białej, arcylisięcia Karola Albrechta 
w Żywcu, tręc ia  Pawła Sapieho, wła 

'Jciciela dóbr Siedliska koło Iławy R u
skiej, adwokata Jana Bogusława Got- 
koutza, syndyka Tow. przemysłowego

Lcśnierz", Tow. Akcr Miskowskiej fa 
bryki papieru w W arszawie, Pepege 
Polski Przemysł gumowy w Grudzią
dzu, Przemysł chemiczny w Polsce 
Sp. \k r . w Zgicrżu, Fabrykę haftów 
i koronek w Kaliszu, firmę A. Gold i 
S. Wroński w tYarszawie, Tow. Akc. 
gumowo taśmowej m anufaktury Jae- 
ger i Ziegler'1, Cukrownię w Gnieźnie, 
Zarząd Cukrowni i Hafinerji .„Zbier- 
sKi“ i „Brześć Kujawski''- — i wiele 
innych.

Hollc-bigamista we Lv.owf9.
LUKSUSOWE ŻYCIE OSZUSTA. — MORGAN I ROCKEFELLER W WIE

LICZCE.
Główną kwatero oszusta był Lwńw

tu  prowadził on dom na wielka skalę, 
mieszkał w wsp iniałych apariaiaen.-
iauh, przeprowadzając się stale do co
raz piękniejszych (Kochanowskiego !i 
G lin i ińska :2, Lenartowicza,!. Mając 
>oaę i dzieci w Ameryce, udawał ka
walera. Przed trzema laty ozenii się 
tu z uroczą, inteligentną jianną, córką 
mstclatora Preirsa i  zamieritkał z nią 
w teksu,"o wej willi przy al. św. Zolji. 

• -fejówadził tez wet l.wowie kancelarię. 
M ai sekretarkę i m nuian lkę dla załat 
wiania Hcznnj korespondencji z zagra 
nicą, a lo w tvm cehV,' by się nia móc 
prketi łatwowiornymi klijenlami wy 
kazać. Stąd urządzał podróże po Pol

sce w towarzystwie dwóch doląd nie
znanych osobników, których przedsta
wiał, jak np. w Wieliczce — za auten 
tycznych synów miliarderów Morga
na i Rockefellera i wraz z nimi na. 
bankiecie zbierał honory i hołdy dla 
kapitału amerykańskiego.

Oszustw w samym Lwowie popeł
nił, co nie miara. '.Nie szczędził ni 
biednych, m bogatych. Tak np. u- 
częszczaiąc do tryziemi Stoiuskiego, 
wzbudził wielkie zaufanie u tamtej
szej manikurzystki napiwkami po 19, 
20, a naw et 50 zł., po to, by następ
nie pożyczyć sobie u niej na wieczne 
nieoddanie 50 dolarów

Ucieczka w  objęcia -  policji węgierskiej.
Gdy wreszcie czul, że Ulan ja jogo 

oszustw przebrała już miarę i gd\ z 
różnych stron naciskano go z powodu 
niedotrzymania zobowiązań, Geza 
Hollo red "  Gwido Hirsah ćzmychnął 
z Polski do swego rodzinnego miasta 
Budapesztu. Tam jednakowoż widocz
nie m iał coś na sumieniu, skoro zo
stał aresztowany i osadzony w więzie

niu, gdzie przesiedział trzy miesiące.
Tuż po jego ucieczce ze Lwowa wy
szły na jaw wszystkie jego oszustwa, 
wobec czegc rozesJano ze nim listy
gończe. Na podstawie tych listów po
licja budapeszteńska zawiadomiła po
licję lwowską o jego pobycie w Buda
peszcie, a po odsiedzeniu kary wy
dała go władzom polskim.

Czterugoózidne przeducEiartie c&karżonegg
Wczoraj, po 17-miesięcznem wię

zieniu ślsdczem, Geza Hollo stanął 
przed senatem, któremu przewodni
czył' r Zawistowski. Oskarżenie wno
si prok. Sywrlak, obrony podjął się 
adw. dr. Szymon Weiss.

Na wczorajszej rozprawie odczyta
no akt oskarżenia, obejmujący 18 stron 
bitego pisma maszynowego, który za
wiera tylko część oszustw popełnio
nych, gdyż ponadto w ośmdziesięeiu 
kilku wypadkach prokuratura zasta
nowiła przeciwko niemu dochodzenia 
wobec zrzeczenia się pretensji stron 
i t •1-

Po odczytan iu  a k tu  oskarżenia

rozpoczęło się p rzesłu ch iw an ie  o- 
skarżonego, k tó re  trw ało  przeszło 
czlery  godziny. .O skarżony Hollo 
zeznaje w języku niem ieckim . Do 
za rzu can y ch  m u czynów  nie p rz y 
zn a je  się. M ianow icie tw ierdzi on, 
że pobra ł rozm aite  kw o ty , ale n igdy 
nie  gw aran to w ał o trzy m an ia  p oży 
czki, n a to m iast p rzy rzekał, że s%v»- 
m i w pływ am i i zn a jo m o śc iam i bę
dzie sic s ta ra ł, by  pożyczek in s ty 
tucjom  tym  udzielono i m ia ł p e 
w ność, ż< wobec odpow iednich  wa 
ru n k ó w  rzeczyw iście p ro tegow ane 
przez niego in sty tu c je  pożyczki o-
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trzy m ają . Celem ła tw iejszego  osią
gnięcia swego celu i d o trzym an ia  
zobow iązań  w szystk ie in sty tu c je  i 
firm y , k tó re  reflek tow ały  za jego 
po średn ic tw em  o pożyczki, rekla

m owa! w  zagranicznych pism ach
ilu s tro w an y ch , na  ich rzecz rob ił 
p ro p ag an d ę  i ty lko za te czynności 

. pob iera ł h o n o ra rja .

Kryminał podciął mu „moralną
pozycją”.

H O LLO  W  ROLI P A T  R JO T Y  PO LSK IEG O  (!)
W  dalszym  ciągu oskarżony 

tw ierdzi, że gdyby nie był stracił 
w olności, to by łby  d o trzy m ał sw o 
ich  zobow iązań, ale uw ięzienie go 
podcięto jego moralną pozycję, a 
a r ty k u ły  p rasow e uniem ożliw iły  
m u  ju ż  u trzy m y w an ie  k o n ta k tu  z 
zag ran iczn y m i fin an s is tam i. W  dał 
szym  ciągu ośw iadcza on, że nie 
dz ia ła ł n igt^  na szkodę obyw ateli, 
ani też p a ń s tw a  polskiego 3 aczkol
w iek nic jest Polakiem , to jednak

zdziałał on dla Polski więcej, an i
żeli niejeden wypróbow any patrjo
ta (!) M ianow icie w sku tek  jego a k 
cji propagandowej zagranicą ks. 
Stefan z Żywca odzyskał szereg 
dóbr zasekwestrow anych przez rzą
dy niem ieckie i czeskie, które w łą 
czono do Polski (!) (jest to oczyw i
sta blaga, albow iem  jest ogólnie 
w iadom e, że ks. Stefan z Ż yw ca u  ■ 
zyskał zwrot sw ych dóbr tylko od 
rządu polskiego).

Jak Jasło złożyło swój haracz...
Po ty ch  jego zeznaniach , k tó re  

by ły  niczem  innem  ja k  naw em  
h och stap le rs tw em , p rzesłuchano  
św iad k a  adw . d ra  W ilu sia , b u rm i
s trz a  m ia s ta  Ja s ła , św ia d e k  ten ze
znaje , że pew nego dn ia , gdy  by ł na 
rozp raw ie  w  sądzie, p rzyby ł do nie 
go au tem  oskarżony  i p rz e d s ta w iw 
szy m u  się jak o  delegat tru s tu  fi- 
nansbw ego, w szczął z n im  na  te 
m a t pożyczki rozm ow ę i

o d razu  „zastrzelił go“ 
w iadom ością, iż wic o tem , że J a 
sło s ta ra  się w  B anku  G ospodar
s tw a  K rajow ego o pożyczkę na  in 
w estycje. Dr. W ilu ś  w idząc, że oso
bn ik  ten  jest w tych sp raw ach  tak

dobrze po in fo rm ow any , nie p rz y 
puszczał, że m a  do czyn ien ia  z o- 
szustem  i u w ie rzy ł jego o p o w iad a
n iu , przyczem  sk o rzy s ta ł z jego 
propozycji i polecił Kasie m iejsk ie j 
w yasygnow ać m u 2.600 zł. a eon to 
p ro w iz ji, p rzyczem  w ypłacenie  
tych p ien iędzy  n astąp iło  n a ty c h 
m iast, gdyż Hollo bardzo się sp ie
szył tw ierdząc, że jeszcze tego s a 
m ego d n ia  m u si być w Cieszynie, 
gdzie rów n ież  m a za ła tw ić  sp raw ę 
pożyczkow ą.

P o zeznan iach  d ra  W ilu sia  ro z
p raw ę p rzerw an o  do d n ia  d z is ie j
szego. R ozpraw a p o trw a  zapew ne 
jeszcze trzy  dn i.

Aresztowanie eseudo komitetu
DLA N IE SIE N IA  POMOCY O FIA  ROM PO W O D ZI

W JE C K IE M I.
(Te! o fonem ori naszego knr'p=:nnnr1»nH''

RUBLAMI SO-

Przem yśl, w  listopadzie.
W  niedzielę 20 listopada b r. w 

godzinach  popo łudn iow ych  o d k ry 
ła po lic ja  zeb ran ie  n ie legalne w  je 
dnym  z dom ów  p rzy  ul. P o n iak m  - 
skiego, na  k ló rem  m ia ł nastąp ić  
rozdział zapom ogi z funduszów , o- 
trzy m an y ch  z R osji.

A resztow ani zostali M. P aw ły k . 
W . Serkizow ski i II. Sosnow ski. 
P rzy  p ie rw szym  z w ym ien ionych

PEJUSTON „UA2. P0R-“ z U . KI if>.:%
•--------------------------- n~~i~t—i niiiiMii—i  .....
A. CZECHOW.

P O D R Z U T E K .
Kończąc swą wieczorną przechadzkę, 

asesor Migujew zatrzymał się kolo stupa 
telegraficznego i westchną! głęboko. Ty
dzień temu na (eim samem miejscu, gdy 
wracał wieczorem ze spaceru do do-.mu, do 
goniła go jego dawna pokojówka Agniesz
ka i powiedziała ze złością:

— Poczekaj teraz! Już ja cię ła.k urzą- 
dzę, że będziesz wiedzieć, co to jest gu. 
bić niewinne dziewczęta! I dziecko ci pod 
rzucę i do sądu pójdę, i żonie twej opo
ry iem !

Następnie zażądała, by wptacil na jej 
nazwisko 5.000 rubli do banku. Migu je w 
przypomniał sobie, westchnął -i znowu 
czynił sobie wyrzuty ;i głębokim żalem 
za chwilowe uniesienie, które go kosztuje 
tyle zmartwień. Przyszedłszy do-swej 
willi, Migujew usiadł na ganku, by od
począć- Była godzina dziesiąta, zza chmur 
wyglądał kawałek księżyca. Na ulicy 
i koło will nie było żywego ducha: star
si lotnicy już spali, a młodzi spacerował i 
w lasku. Szukając w obu kieszeniach za
pałek, by zapalić papierosa, Migujew ude
rzył łokciem o coś miękkiego; ospale 
spojrzał pod swój prawy łokieć i nagle 
na twarzy jego ukazało aię łakio przera-

znaleziono gotów ką około 3000 zł., 
którą, n a raz ić  zdeponow ano w po li
cji aż do w y ja śn ien ia  p row eniencji 
tej kw oty , p rzesianej podobno z 
Rosji oow jeckiej do koni ile!, u n ie
sien ia  pom ocy pow odzianom  n a  ob 
szarze t. zw. Z achodn ie j U kra iny . 
W ładze bezpieczeństw a p rzy p u sz 
czają , że ca!a ia  ak c ja  ra tu n k o w a  
m a c h a ra k te r  n ie legalnej ag itac ji 
po litycznej.

żenie, jaiKgdyby ujrzał kolo siebie żmiję. 
Na ganku koło samych drzwi leżał jakiś 
tłumok. Coś podłużnego było zawinięte 
w coś podobnego do kołderki. Jeden 
koniec tłumoka był lokko odsłonięty i 
asesor, wetknąwszy rękę, dotknął cze-nś 
ciepłego i wilgotnego. Z przerażeniem 
zerwał się na nogi jak zbrodniarz, który 
chce uciec z pod straży.

— Podrzuciła! — ze złością przecedził 
przez zęby, ściskając pięści. — Oto leży, 
leży owoc podłości! O Boże!

Ze strachu, zlośc.i i wstydu asesor o- 
slupia.i- Co teraz robić? Co powie żona. 
gdy się dowie? Co powiedzą kioedzy? 
Jego Ekscelencja na pewno poklepie go 
po brzuchu, zarży i powie: „Winszuję... 
ehe-chc- W starym -pificu d ja bel pali — 
f.rgla-rz!" Ga kr letnisko dowie się teraz o 
jego tajemnicy i czcigodne matki rodzin 
przestaną go przyjmować. O podrzutkach 
piszą we wszystkich gazetach i w ten 
sposób skromne nazwisko Migujjowa oble
ci kraj cały.

Środkowe okno willi było otwarte i- 
wyraźnie przez nie było słychać, jak żo
na Migujewa nakrywała stół do kolacji; 
na podwórku, zaraz za bramą, dozorca 
Jermołaj brząka! żałośnie na balabajce... 
Dosyć, by dziecko przebudziło się i za
kwiliło, a tajemnica byioby wiadoma 
wszystkim-

Migujew poczuł nieopanowane prag
nienie pośpiechu. Prędzej, prędzej...

ARESZTOWANIE D W l AKADEMIKÓW RUSKICH ZA OFÓR WŁADZY.
Lwów, -'3. listopada 

(—) Dochodzenia policyjne w spra
wie usiłowanego morderstwa na osobie 
studenta ukraińskiego Michała Haka 
utknęły na martwym punkcie. Za zbie
głymi zbrodniarzami rozesłaz., listy goń
cze, przyczem policja ma nadzieję, że 
prędzej czy później zdoła -.bu ująć. Stan 
Huka jest w dalszym ciągu jeszcze cię
żki, jednakowoż niema obaw c j  do jego 
życia.

Odnośnie do tej całej afery należy za
notować, że policja -PA on atu raz jeszcze 
perinstracji rnskiego Domu Akademi
ckiego przy ul. Ciupińskiego, przyciem 
aresztowano dwu akademików Iwana 
WHwicUiego i Wasylu Mlszkśewicza. kto 
rzy w ub. niedzielę zorganizowali awan
turę przeciwko przybyłej n i  rewizję po
licji. Odstaw iono ieil d> w ęzienia pod 
zarzutem oporu władzy.

z n  liczenicsi
SEKCJA WYŚWIETLI TAJEMNICĘ NAGŁEJ ŚMIERCI.

Lwów, 23. listopada.
(—) Władze policyjne zajęły się 

wyświetleniem nagłej śmierci 17-let- 
niej Wandy Migdzińskiei, uezenicy III 
r. seminarjum, zam. przy ul. Panień
skiej 43. Mianowicie Migdzińska będąc, 

zupełnie zdrową, przedwczoraj w pc 
łuduje w  chwili, gdy matka jej na kil
kanaście minut opuściła mieszkanie, 
udając się do sklepu, nagle zmarła

bez żadnych poprzednich objawów 
chorobowych. Przybyły lekarz dziel 
ndcowy dr. Litwinowicz nie zdołał u 
stalić przyczyny lej śmierci i polecił 
zwłoki odstawić do instytutu medycy
ny sądowej. Dzisiaj odbędzie się sek
cja zwłok, która ewentualnie da j>kl- 
stawę do dalszych dochodzeń policyj
nych. '

przed sąd©me
ZASYPYWAŁ! LWÓW ULOTKAMJ 

Lwów, 23. listopada.
(■—) Przed trybunatem sądu przysię

głych rozpoczęła się wczoraj rozprawa j 
przeciwko dwoni Kom unistom Leonowi 
Indykowi, pom. mujdl. i A l e k s a n d r o w i  
Lcbewohlowi, pom. księgarskiemu, oska
rżonym o zbrodnię z par. 65. ustawy kar 
ncj popełnionej przez 'a , żc w nocy z 
25.—26. lipca 1927 rozszerza*! ulotki o 
treści podburzającej. Dzień ten przypadł 
w okresie Tygodnia propagandowego u- 
rządzonsgo przez l im l ra lń y  komitet pol
skiej partji komunistycznej o r a z  komu
nistyczną partję z.irh. 1 kram y z powo
du tragicznej śmierci posła sowieckiego 
Wojkowa. Komuniści w y p a d e k  ten usi
łowali wykorzystać dki wzmocnienia agi 
lacji wśród mas i w tym retu wydruko
wali mnóstwo ulotek, w których zwalali 
winę śmierci Wojkowa na rząd polski, 
twierdząc, że dąży o:i do wywołania woj 1 
ny z R o s ją .

W nocy z 25.-26. '.pen niejaki Ta
deusz Smalko spostrzegł jak obaj oska- I 
rżeni rozlepiali ulotki na runiach ul. Kra

szep ta ł. Teraz, lefaiz, dopóki nikt nie wi
dzi. Zaniosę je gdziekolwiek, położę na 
rnaiym ganku.

Migujew wziął pod pachę tłumek i 
spokojnie, wolnym krokiem, by nie wy
glądać podejrzanie, szedł u!ó~ą. Zadzi
wiająco po-itu sytuacja — myślał, stara
jąc się przybrać wyraz obojętny. — Ase
sor z dzieckiem pod pachą idzie ulicą- O 
Boże! jeżeli kto. ujrzy >i zrozumie, co za 
sprawa, zginąłem! Położę je chyba na ten 
ganek... Nie, stój, (u okna otwarte i mo- ! 
żc kto patrzy, (idzi-e jo położyć? Aha, ot | 
co, zaniosę do willi kupca Miełkina... 
Kupcy to ludzie bogaci i litościwi, być 
może podziękują jeszcze i wezmą, do sie
bie na wychowanie. Migujew zdecydował 
się zaniefść cLriw&o koniecznie do Miel- 
kina. chociaż ywilla. kupca znajdowała jiie 
na odległej ulicy letniska nad samą rzeką.

— Zeby ono nie zaczęło tylko ryczeć 
albo nie wywaliło się z tiumoka — my
ślał asesor. — Niema ar — dziękuję — 
nie spodziewa I r in  się! Pod pachą niosę 
żywego człowieka, jak teczkę. Żywy 
człowiek, z duszą, z uczuciem jak i 
wszyscy. Jeśli ds.j Boże, Mietkom wie we
zmą go na wychowanie, to, możliwe, z 
niego będzie jdszcze coś- Być może wyj
dzie na profesora, wodza, literata. Prze
cież wszystko być może. Teraz ja je niosę 
pod pachą, a  z lat 30—10 trzeba będzie 
może mu sio kłaniać.

Kiedy Migujew przechodzi! przez wą-

Z OKAZJI ZABICIA WOJKOWA. 
kowskicj w pobliżu cerkwi. Smalko przy. 
trzymał ich, przyczem Letewohlowi u 
dało się zhiedz, a tylko Indyk powędro
wał do aresztów policyjnych. Następne
go dnia Lębewóbta ujęto i odstawiono 
do więzienia.

Przesłuchany na rozprawie wczoraj
szej w charakterze świadka nadkom. 
Miitleancr zeznał, że Lebewohl jest jed
nym z wybitniejszych dzi; łączy koronni 
slycznych i wówczas pozostawał pod 
obserwacją policyjną. Następnie zezna
wał świadek kom. Smnliiicki, który pro
wadził wstępne dochodzenia, oraz świa
dek Tadeusz Snjriłfco z zawodu czeladnik 
ślusarski, kontraktowy wywiadowca po
licyjny. Na wniosek proiiu.atora posta
nowiono jeszcze przesłuchać kom. Oleń- 
kiewioza, oraz dyżurnego posterunkowe
go. Wyrok zapadnie dzisiaj.

Trybunałowi przewodniczy r. Angiel
ski, oskarża prok. PakliknwsUi, bronią 
Indyka adw, dr. A ser, I cbemobla adw 
dr. Kibitz.

s;ii, bezludny zaułek obok długich płotów 
prsi gęstym czarnym cieniem hp, zdawało 
mu się nagle, ;'.e robi coś bardzo okrutne
go > zbrodniczego.

— A przecież jakie to jest w jsloc-ie. 
podle! — myślał. Taik podle, żc nic pz/i- 
tcjsizcso wymyśleń nie można.. No, bo rlia- 
czpgo przerzuca się nieszczęśliwe dziecko 
z ganku na ganek- Czyż ono winno, żc 
sie urodziło? Podli jesteśmy! Przyjem
ności lubimy, a dziecko, będzie cierpieć- 
Przecież trzeba się tylko wmyśkić w tę 
'■■ałą muzykę! ..la byłem rozpustnikiem, 
a ciężki los czeka przecież dzieciątko. Pod 
rzuco je Mii fd ki mmi, oni odeślą je do di- 
mu podrzutków, a tam satiw obcy, wszy
stko biurokracja... ani pieszczot, arti m i
łości, ani zabawy. Oddadzą je potem 
do szewca... zapije sir, nauczy się k!ąć, 
będzie zdychać z głodu... Do szewca, a 
przecież on syn asesora, szlachetnej 
krwi... To ciało i krew moja...

Migujew z. cienia lip wyszedł na dro
gę, zalaną światłem księżyca i, odsłoniw
szy Uufńok. spojrzał -na dziacko.

— Śpi — szepnął. — Patrwic-go. 
nos, bałwan jeden, ma garbaty, ojcow
ski... śpi i nie wie. m  ojciec rodzony 
mu się przygląda.... Dramat, braciszku.. 
Cóż, przebacz... Taki ci już los wypal!.

Asesor zamrugał oczyma i uezu! no 
policzku coś w rodzaju pełgania mró
wek-.. Zawiną! dziecko, w/iąl pod pachę
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Lwów, 23. listopada.
(jp). YV biały, dostojny gromosta.j 

śniegu przystroił się Lwów w dizit- 
wiątą, rocznicę tego pami-ętnego dnia, 
w  którym skończył się zwycięsko bó:j 
dni dwudziesto dwóch o Drzymależ- 
ność tego grodu do Rzeczypospolitej, 
w którym zostało uwieńczone try um
fem to bohaterstwo lwowskich orląt. 
A na Be tej dostojnej gronostajowej 
szaty tern żywiej i Barwniej występo
wała dek/m acja domów i um aiło w 
ccorąftwiac?’ i emblematami narodo
wymi, które ukazały się już 21, w 
przededmiił^uroczystości

W dniu wczorajszym o godz. 8.45 
rano podmesiwny został na wieży ra
tuszowej sztu La* państwowy, a ró
wnocześnie hejnał obwieścił m iastu 
rocznicę tego dmia, w tetócytn po ras 
pień a y  po dolach walki i przelewu 
towi triandar ten powiał nad Lwo
wem, wolnem m as‘trm wolnej Rzeczy
pospolitej.

O godz. 9-tej rano odbyła się w 
Bazylice archikatedralwej iiroozybta 
Wisza św., celebrowana przez as. aan. 
Uziurzyński sgo w asyście duchowień
stwa Kupiiteky. W  nabożeństwie u 
czeataiceytli najwyżsi przedstawiciele 
władz cywilnych i wojskowych, orga- 
nitzacyj społecznych i stowarzyszeń. 
Obecni bytli: wojewoda Berkowski
insp. a r n i  gen. Norwid Neugr.b»uei, 
gen. '5ikorsk\ kom. .miasta, pułk. No
wakowski, oraz licznie reprezoutowa- 
ny korpus oficerski, kojni-Mrz m *ij‘,a. 
Strzelecki, wicekomusair.zc Me takie wicz 
i  Frankowski, star. Eckhardt, prezes 
kolei Fracht!-M oJawiańsbi, riyr. Pol. 
Redniender,- kur. Riemer. prez. Zw 
Obr. Lwowa pułk Facz^ństd, prez. 
Zwiąiziku Legionistów maj. Śannul] rc* 
prezentacje ,,Sokoła , ,.Guviiai|dy‘‘, 
Ziwiąaku Powstańców r  1863, MSO... 
Zwią aku Oficerów rezerwy i Podofice
rów rezerwy, Straży Mogił Fotókich 
Bohaterów, Oiiganiiziac^i kobiecych i 
w. i. Przy ołtarzu stanęły ze sztanda
rami delegacje Związku Obrońców 
J.wowa, Pierwszej Załogi, Korpusu ka
detów ze sztandarem, Powstańców r. 
1863, Zwią.aku Legionistów i 7.v,. Po
wstańców Górnośląskich z mteczem. 
Dalej w lawie kościelnej stanęły kor- 
i oracjc akademickie, a da lei wtririDły

i poszed ł  dalej .  ń r z e z  c a łą  drogę do s i 
niej w i l l i  M ie lk m ó w  gl-owa jego pełna, b y 
ła  k w e s t j i  s.]X)k(cwnYcii, a  w  p ie r s ia c h  
d r a p a ło  su m ie n ie .

— Gdybym byl uczciwym człowie- 
1 iem — myślał — plunąłbym na wszy
stko, poszedłbym do Anny, ukląkłbym 
przed nią i powiedział: „Przebacz! Zgrze 
azylem' Rozszarp mnie, ale, nie gubmy 
nierwkinieigo dziecka. Dztóci nie mamy, 
weźmy je na wychowanie!" Ona dofctra 
baba, zgodziłaby się... 1 byłoby moje 
dziecko ze mną... Ech! '

Szedł dalej do willi iii-elkhiów i za
trzymał się niepewnie... Zdawało mu sir, 
że siedzi w swoim gabinPtoie i^ijzyta ga
zetę, a przy mm -pląta się 'chłopak z gar 
badym 'noskiem i bawi się fen tlzW ai je
go szlafroka; jednocześnie w wyobraźni 
jego powstaje obraz jego kolegów z filu- 
lerr-emi uśmieszkami oiwz jego Ekbcelen- 

r ć}i> poklepującego go p-o brzuchu i rżące
go... W duszy zaś czul prócz* wyrzutów 
sjgwwiiia coś ciepłego, tęsknego, tkliwe 
go....

Asesor ostrożnie położył dziecko nti 
schodku i machnął ręką- iónów uczul nie 
przyjem ny dreszcz.... Pnaefcacz mj, bra- 
ciszbu, podły jestem — saepnąl^Nić gnie
waj sig...

/Yobil krok w tył, ’ecz w tejże chY/ili 
chrząkną! zdecydowanie i rzek!:

— El było nóg było! 1’hrję na wszyst-

szt iiudary Ochoto. Straży Pożarnej, 
Polskiego Związku kole:jowców, Zpv 
pocztowców, „Gwiarady", Skały“ ł 
innych stowarzyszeń i korporacyj. Ko
ściół był wypełniony po brzegi i na
strój panował podniosły. Na chóirze o- 
degrala podczas Mszy św u tw ory  reli
gijne orkiestra 19 pip. a po zakończe
niu nabożeństwa zahramiały dźwięki 
hvinnu: „Rozę coś Polskę’*. ,

AA a-erzoreta o godz. 7.30 >d-było się 
w Teatrze Wielkim uroczyste przea- 
stawieuifc ku uczczeniu 9-tej rocznicy 
obrony Lwowa, na którem odegrano 
„Księcia Niezłomnego*.

Przedstawienie poprzedziła prelek
cja reprezentanta Komitetu miiędzy- 
ziwiąakowego prof. Un. J. K. dra Wło
dzimierza Koskowskiepo.

Atowcs w dosadnych rysach przed-

Hainy dar w&epreirpra Bartla
na r^ecz odcinka SV. CLrońsśw Lwowa.

Lwów, 23. listopada,'
Dnia 20. bm. odbyło się wręczenie 

dyplomu Komendanta honorowego o- 
n z  krzyża odcinka IV p. wicepremie
rowi in i. Ift. Fantowi przez delegację 
tegoż odcinka w osobach Komendan
ta odcinka IV. p. Antoniego R z e p t -  
csdeso, oraz skaronnia p. Leopolda Ro' 
pcttowicza P wicepremier okazał

wielkie zainteresowanie rozwojaru Od
cinka IV., pocze.ni diziękirąc serdecznie 
za zawce:/ ytne odznaczenie, złożył na 
ręce tle s^acji kwotę 1000 zł., prze
znaczając ją na zasilenie Funduszu 
odcKikowego. Za ton hojny dar składa 
ofiarodawcy Zarząd odcinka jak naj- 
serde-eznieraze „Bóg zapłać".

stawki przebieg tycii walk listopado
wych. v. których nieliczne setki nie
ustraszonych bojowników wielkiej idei 
stanęiy przeciw uzbrój onyu. zorgrnizo- 
wanym tysiącom i podkreślił czynniki 
natury moralnej, które tej garstce dały 
zwycięstwo.

Następnie mówca zaznaczył, że po 
lani*} 'wygranej wa'!ce dziś toozy się 
bój niekrwawy o wolność gospodar
czą PoJski Wygrać tę walkę możemy, 
jeżeli życie nasze będzie dobre i twór
cze, jeśli zwalczy my w swhie co je-st 
moralnie małe, co pasożytnicze i nie
zdolne do ofiary na rzecz ogóćnc-go 
dobra.

Wezwaniem do prawdziwego twór
czego patriotyzmu., zakończył Rio wija 
swoje przemówienie.

Nadto na zakończenie uroczystości 
tego wielkiego dnia odbył się w sali i 
rakuązowej raut, w którym wizięili u- 
cizial obok licznie zgroimadzomydi u- 
czesijtików wa*Jk Hstoi|)adowych, re- 
iwezcw.‘-i-i,:: władz cywilnych i woj
skowy.di.

Nadto w Sc-kole-Macierzy odbył 
się ró\vnvż ceh.m uczczenia radosne' 
■ocznicy „Uroczysty wieczór oswofec- 
rtóenia Lwowa", na który złożyły s*ię
■przemówi-em a prcdukc je 
cze.n' a g iron ats»t ycizm e.

woka-line i

przy u!. Sotuchows1 !eoo w  Stanisławowie.
AM>:\śr!CIEL SKT-IdPL FARB, M AJACA „PATENT NA ŚWIRKA". PRZY POMOCY -3 ALFONSÓW  
ORGANIZOWAŁ ORG.fE DLA BOGATYCH NAFCIARZY. — PO TW O R N E SCENA Vv MIESZKANO 
ZBRODNIARZA. — OLBRZYMIA ILOŚĆ OFIAR. — NAUCZYCIELKA ZE LW OW A. PADŁSZY OFIA 
RA SZAJKI, W YD YŁA JA POLIC JI, — ŁAJDAKÓW MUSI SPO TKAĆ ZASŁUŻONA KAPA.

S tan isław ów , w Iistepadzic.
Jak  już  w czoraj pokrólęe poda

liśm y, polii-ja pańsiw . stw ierdziła , 
żc w m iesiakaniu przy  ul. Gpłuchow 
sl iego 1. -19 ed b y w aja  sic już od 
dłuższego czasu orgje m iło sn e , k tó 
rych  in ic ja to rem  byl zn an y  na lid. 
b ru k u  M enasze H orow itz, 36 ]al l i 
czącą, w łaściciel sklepu z fa rbam i. 
Ten to H orow itz przy  czynnej po 
m ocy n iejak iego  L eiby A rb c ita  i 
w spółudziale  -J-eh jeszcze d a lsz w h  
osób. k ió rych  nazw isk  na razie nie 
podajem y, z w a b ia ł pod  ro z im riiy -  
nd  p re te k s ta m i do sw ego w yżej 
p o d an e g o  m ie sz k a n ia  d z iew czę ta  i

a, i j o f i s ^ a t Ł S
łsb !  Wwzmę je  i n iccu ludwSf m ów ią, óo 
chyą.

MJgujew wziął dzż.cld). i szybko po
szedł z powrotem .

—  Niech mówią co ,uJną —  m yślał. 
ró jdo  zaraz, uklęknę i 'pow ien i' Anno ko
chana! Ona) b ab a  debrą; iicuniirp,.- I 

<leuzi«*n|g je w y c h o w y  Je . Jeśli id ahło. 
p ie t,” apKwieroy go W lodw uderżeni. jjdst! 
dz ilw e .jy n k a  — Afljig... (łsfal.ecznie na 
sta*e5j'' b ę lr ie m y  .uleli ] oci*e,:bę...

I żrob i lak. pik |)óVhi®5fH% Płacząc, 
ząmiit-rajfl-s zo -Sracbu i wto-yclu, pełen na-, 
dzisi i ntei«krt'-i!or,ej i-ackuśc-i, wszed! do 

.swej willi, znalayh żpiję i ukląkł przed 
ruą...

—- ń.ii-iió' driłgai —  rzekł pm łhtkując 
i kładąc, dziecko ina podłogę. — Nic gn ie
waj się, zgrzeszyłem ! To m oje dziecko...
* am ię tasa  A gniesakę— djabeł &kusil. — 
Nlie m ogąc opanow ać w st\ du i strachu , 
n ie czeka/ac. i/dpowdwlizi, zerw ał sir- jak 
oparzony i pobiegł ..na świcfże po .w ietrze....

—  Będę lu la j n a  dworze, dopóki m nie 
n ie  zaw oła  -  m yślał. —  Niech opamiię- 
la się i n am y śli-.

Dozorca Jctm ołaj z halabajka pi-źb- 
sizedl ołwk niego, spojrzał i w zruszył ra 
m ionam i...

— Dlo hisl&rjn — patrzcie paiislw o — 
"im .iaK.zal uśpi soch a jąe siię. Fhzjyszla tu

nnedaw no  prac.-ka Aksinja. Położyła, d u r
na, swoje dziecko- na  ganku na ulicy i

Jf '

kobiety z rozm aitych  sfor. poczcm 
w sżyscy dom iszczbłi sic na  r ic h  
gw ałtu . O ile kobiet}" le nie chciały  
oddaw ać się dobrow olnie, zastoso-' 
w yw ano  przeciw  n im  środki p rzy 
m usow e w sposób, k tó ry  w zdryga 
się opisyw ać pióro! Oto jeden  z nich  
p rzy trzy m y w ał w tak ich  w y p a d 
kach  usta  o fia ry , in n i z3ś „ to w a
rzysze ręce i nogi, poczem  zw y 
rod n ia li zb rodn iarze  dopuszczali 
się kolejno  zbrodni.

O czyw ista, że szaji a la, a z w ła 
szcza Iiocow itz i A rb e i! ciągnęli z 
tego rozbójniczego procederu  zyski, 
gdyż ja k  dochodzenia policji w yka 

mŁaH
|i0clc:n:j g. I, :,; i„ -i nunc, kiW  W/.iął ) 
Zał/r.il drit-tkoń. O -iiislnrjn!

— On, co !y lńńwiez t — krzyknął 
;*,Ic-śnu .\hgi:jew-

Jerjn-nlaff,--/.]!' zrozum iaw szy gniew p a 
na, po Irsy.iil się po 'g łow ie  i po-wiedział:

— Nuecii w ieim o/.ny pan daruje, alo 
tfrpaK czas letn iskow y... bez lego nie moż- 
na-.- .bez baby, chciałem  pow iedzieć...

A spojrzaiwszy na  icz-sz-erzone, zle i 
zilum km o oczy pana. z poczuciem  Winy 
ch iaąknaj i c iągnął:

—  To g rzech ,« p ew n k \ że grzech, 'śle 
cóż robić?... Pan  nre kazał obcych lia.b 
luiai spróWłtdzaó? no talk a le  skądże wziąć 
sw oją?  Dawniej, jdfc b y ła  A gnieszsa. nie 
Sprowaulzą-tem n inyciu  bo kwoja - b 'l a ,  a 
lopaz... isarn ]xm rozom ie... bez cudzych 
nie m ożna... i p rży ’’ gnii-śzję 'rzeczyw iś
cie nieporządków  h is  było,, no bo...

—  Posm dl proc.?:, l-ol-uze’?' —  krzyknął 
Magujew, 'za.lupiil nnga-mi i z po
wrotem  do dom u. Żona, zdziiwiona i r»z- 
g n io aa n a , jiędzkifa n a  downem  miejscu 
i nie odryw ała  zap łakanych  oczu o.l 
dz-iecka...

— No no — m ruknął blady Mi.gaj.ew, 
sk rzyw iw szy  W * ,  do uśm-śećłiu. — Jo.

z a h , /.jeżdżałi do te j nory  rozpusty  
i zbrodni „k ljenci" z proy inc ji, jak  
z N adw orny , R itkow a itp ., k tórzy  
jak o  bogaci kupcy  i na lei arze me 
szczędzili groszu, byle tylko „ to 
w a r1 im odpow iadał.

AA len sposól^jprzesu nęło się 
przez m ieszkanie H orow itza dosło
w nie k ilkaset kobiet, tak  m ężatek, 
jak  i pam en  i to ^ jzew nżn ie  n ie le t
nich. O czyw isto, że banda, u p ra -  
w injgca oględnie i z zachow aniem  
w -zełkieh śi'odkóv, ostrożności ten 
zbrodniczy proceder od długiego 
c/iasu, by łaby  dalej sia ła  d em o ra li
zację i w trąca ła  w o tch łań  nędzy i 
rozpaczy dziesiaik i dalszych ofiar, 
gdyby nic gw ałt, popełniony przez 
H orow itza i tow. na pew nej n a u 
czycielce p ry w a tn e j ze I w ow a, kió 
ra  onegdaj p rzybyła  do S lan is la - 
wo-wa celem szu k an ia  zajęćki. \ a -  
ij<'zyeielka la 20-Ie(nia E m ilia  S. 
wpaiłła w szpony Ilo row iłza , a ta 
w b iurze po średnic lwa p racy  — z 
którego H. zaangażow ał p rz ' to jną 
dziew czynę rzekom o na „gójspoilr- 
n ic‘‘ do swego „gospoda* .-.lwa". 
Z gw ałcona m im o rozpaczliw ej o- 
b rony  przez 11. : gości, K m ilja d o 
n iosła n a ty ch m iast policji o zbrod 
niczych org jach  ła jd ack ie j bandy . 
Policja w czoraj a iesz low ala  H oro
w itza i A rbeila. Oj>:nja publiczna, 
nie zn a jąca  oczyw iście szczegółów 
lej a fery , p rzy ję ła  z ulgą do w iado- 
mości odstaw ien ie  do aresztów s ą 
du karnego  obydw u z w y ro d n rtie -h  
bandy tów , k ió rych  z pew nością nie 
ru in ie  ostra  ka ra , p rzew idziana  w 
najnow szem  iozpo iządzen iu  P r?-

. S  , ... ,. . ,, zvdenla  ltzp lle i. O pow iadaia . żezartow idran... ic  rue  m ó r tylkn prawA-i r g  •
Aksónji. Ja... ja ż-ai-hneatom Odnieś' je i H o ro w lz  ma ..paleni na w s r ja la ' i 
do dozorcy. gotów także lym  razem  w yw inąć

Thwn. F. M. j się z rą k  sp raw iedliw ość..
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(Nowości: „Piękność premiowana", ko- 
xae<] ja ludzi dobrych w 3 aktach Wl. 
Jaiatt sębiec Zalewskiego — Teatr Mały: 
„Małgorzata z Nayairy", komedja w 3 
'\irtacb W. Fudara — występ p. Jaidi- 

wig’ Smosarskiej).
Lwów, 23. listopada.

Z powodu dość słabego tempa reper
tuarowego miejskich teatrów we Lwo
wie, referent teatralny lwowskiego pło
nią nie wiele ma do roboty i mnisi się 
z konieczności pocieszać kinami, ldtóre 
znowu w  przeciwieństwie do teatru, 
przymarzBiięłego zbyt długo do,-„Naj
piękniejszej z kobiet" ozy leż do „Su
k ien  roizi-anczonych" lun jakiejś tam 
„Toski", whlą premjerę po premierze, 
niięazy któreini można się było spot
kać z tak inltere^ijątccim pod wizg lądem 
inscenizacji filmami, jak niedawno 
w ysław iany w  „Apollo" .„Gracz w sza
chy" allbo „Godzina jedenaste" w  ^Pa
łace". To tez z zadowoleniem i iwadką 
pilnością puśpieszyliśmy w  sobotę do 
.Nowośoi" na premjerę nowej potekieó 

komedp „Piękność prem jowana", choć 
znając dobrze rodzaj pióra W ładysła
wa Jastrzębiec Zalewskiego, nie spo
dziewaliśmy się żadnych rewelacji 
scenicznych, ani też zbyt głębokich 
wzruszeń artystycznych. I nie pomy
liliśm y się, stare lisy teatralne.

„Piękność fwerrt owana" napewno 
nie zoistan e cennym nabytkiem i nie- 
przemijającym kapitałem w żelaznyin 
repertuarze lwowskiego teatru (do < ze- 
go zTagztą napewno niema żadimeij pre
tensji). ale jest niewątpliwie lekko n a 
pisaną i ży wą komedjo-farsą, która 
zapełnić może doskonale konieczną lu 
kę repertuarową między premierami o 
głębszą) wartości i dać widzowi parę 
chwil niefrasobliwej i wesołej rozryw
ki. Wł. Jastrzębiec Zalewski, wszystkie 
znane naim w ariactwa manji Kinowej 
i szał konkurencji na tom polu, wplótł 
w ram y amerykańskiej, intennacijonal- 
nej fabuły, której bohaterowie na roz 
pędzonymi koniku nonsensu i niepraw 
dom dobie ris twa, pędzą ku szczęśliwe 
mu rozwiązaniu, jakiem będzie m ał
żeństwo dwóch kochających się par 
i wskoczenie arcyehyfrej a mimo to 
dobrej Estelli w ujraigmoną karjerę 
kinową.

'lego rodzam karuzele sceniczne jak 
„Piękność premjowana", najeży grać 
w ta.k zawrobnem tempie, ażeby widz 
ani na chwdę nic mógł odeltchinać, a 
tem samem zoajcnltować się,, gdzie 
.i kiedy zdrowy rozisądek staje na gło
wie i j-ak bardlzo bierze go się na ka
nn  ł To się po największej części udało 
rcży.serji Dobrzańskiego i artystom, 
t :orącym udział w przedstawieniu, 
mimo, że nagła choroba Rasińskiego 
zrobiła poważną dywersję w przygo
towaniu szituki i obsadzie ról. Łoziń
ska swym temperamentem zapełniała 
po brzegi scenę, Żabczyński także w 
wybitnie charakterystycznej roli był 
•zupełnu na miejscu, pokazując nam 
walczą skalę swego taJemitu, sniinieninie 
i ładnie wywiązała się ze swej roli 
Ładosiówma, dobrą, postać dał Okor- 
ńibki, ,aik również weseli epiizodyści 
sztuki Kwia.tkicwiczowa, Dnbrzańiśki i 
1 ortner. Dla tailenitiu Michnowslkiej 
zawsze jestem pełen dużej reworencji. 
Ciepły, szczery ton jej gry, przy dużymi 
temperamencie, dają kreacjom przez 
nią stwarzanym wyraz ślicznej natu
ralności. Ciężkie lwzemię po Rasińskim 
objął w ostatnioj chwili Ratschfca i

So l.ot nagiej Pancerki
DAWNIEJ A DZIŚ. — 'REM?'A PRZYGODA PILKNE' M NuŃ TAS. — Za - .  

MIAST OKLASKÓW — SINCE!
Now Jork, w  listopadzie.

(H). Swoboda sceniczna, p rze ja
w ia jącą  się np. w  kulcie nagości, s ta 
ła  się wyDitną cechą ‘ c /aso w  po
w ojennych.

Kdedy przed wojną sławna, a nie
dawno am aria trag.^iztną śmiercią Iza- 
dora Dnncan ośmieliła się pojawić na 
estradzie bo&», wywołała zrazu na sie
bie gromy ooarzenia i potępienia, Pó
źniej wprawdzie dc tej nowości przy
zwyczajono się, ale nie było mowy o 
tem, bez c segc nie może się obejść 
dzisiejsza rewia.

Teszcze dziś jednak owa nagość 
wywołuje niekiedy protest, czego do
wodem bardzo przykra przygoda zna
nej tancerki naryskiej,

Ninon Tas.
Panna Tas wybrała się niedawno 

ze 9Wym partnerem  na d łu żn e  tum ee 
Koncertowe po Amery ce. W szeregu 
wielkich ipiast — jak np. Nowym 
Jorkn, Brooklynie, Wabzynytonie od

niosła bardzo euaczny sukces.
Po większych miastach przyszła 

kolej na mniejsze. Między inneani za
gościła para tanec&m do niewielkiej 
mDściny w stanie Nev-Jersey 

W iniigton.
Kiedy artystka pojawiła się na c- 

s madzie, osłonięte właściwie tylko 
lekkim i przejrzystym welonem, na 
widowni powstał niepokój. Poruszenia 
wzmagało się coraz hardziej, a wresz
cie wybudimęło w  poistaci gwizdów i 
krzyków

A gdy artystka nie chciała jeszcze 
dać za wygraną, kilkunastu. fanatyków 
wtargnęło na  eshadę i piękną Ninon 

pobito bardzo dotkliwi"
A rtystka wniosła wprawdzie pó

źniej skargę sądową, ale niewiele jej to 
pomogło. Unosząc ze sobą. kilkanaście 
błękitnych sińców, opuściła z oburze
niem zacofane i konserwatywne mia
steczko...

.Paraliż w
URZĘDNICZKA TAK BARDZO SIĘ PRZEJEł A TREŚCIĄ FILMU, ŻE STrtA- 

- CIŁA WŁADKĘ W NOGAC” .
Paryż, w listopadne 

(H). Nie-zwykły wypadek zdarzył 
się niedawno w  paryskim ” teatrze 
świetlnym „Excelsior“. '

W ystawiano tam  melodiramaitycziny 
filin pt. „Szczęści#". W filmie tym 
znajduje się szereg momentów o sil- 
nem napięcie ncznc:owem. Nic dziw
nego, że wyw ierał na widzach 

bardzo oilne wrażenie 
i cieszył się ogromnem powodzeniem. 
Tłumy luidizi uczęszczały codziennie do 
sali 'kiino teatru.

Między inne.mi wybrała się na ów 
l im 34-lelańd urzędniczka p iyw atns, 
Karolina ltairesrae. osoba bardzo W ra
żliwa i nerwowa. Film wstrząsną* nią 
do głębi. Zwłaszcza poruszył gą 

widok w yrafinowanych mak,

zadaw anych  pnzez ojczyma biednej 
sierotce.

Obraiz się skończył, pubfliozność 
zaczęła wwchodzić Nagle rozległ się 

■ pTzeraziiwy krzyk.
Cn się właściwie stało? Oto właśnie 
owa urzęd.niczka, Karolina Dufresmc, 
lak się przejęła treścią filmu, że 

paraliż poraził jej obie nogi. 
Naipróżno chciała się podnieść z miej
sca, nosn odmówiły jej nosin&zeństwa.

Zawezwane natychm iast towarzy
stwo ratunkowe pospieszyło z pomoftf' 
biednej kobiecie, jfcntesizicizoino ją. w 
szpitalu, * gdyż jest ona srti/paJsnie sa- 
motna r nie może pozostawać pod nad, 
zorem domowym. Lekarze m ają na- 
dz.cję. że po pewnym czasie, dzięki 
odpowiednim zabiegom leczniczym, 
paraliż nstąpi całkowicie.

wywiązał się sumiennie i dzielnie ze ] 
swego zadania. |

*
Nie ustaje, zawwzie pełny inicjatywy 

dyr. Gzairnowski, w  wyszukiwaniu 
sensacji dla trochę atcatraJinej publicz
ności lwowskiej i w dokopywamu się 
trochę złotej żyły dla swego przez ni
kogo nie subwencjuwanego teatru. Po 
Malickiej i Węgierko, pokazał Lwowo
wi znowu zjawisko nie tylko słodkie 
i piękne, ale także grubo kasowe. Jest 
mą Jadwiga Smasarska, królewna pol
skiego filmu i nąim dsza córeczka war 
szawskiej w rtw órni „Sfinksa". Lek
kim kirokiom i bez żadnych trudności 
zeszła urocza p. Jadwiga że srebrnego 
ekranu na  scenę, wiedząc dobrze, że 
w swej karierze filmowej i Dopuilairno- 
ści ma już „a priori" auiży kapitał po
wodzenia i rozsiewania wrodzonego 
czaru wśród tłumu,, który uważa ją 
prawie za swoją wia.sność i iza swoją 
chlubę. I zaisite trudno się oprzeć cza
rowi tej słodkiej, ślicznej, rasowo pol
skiej twarzyczki, tej długowło.sej dziew 
czynie z modrzewiowego dworku, jak
by zeszłej z obraz,u Stucbiewiciza lub 
pasteli Aksemifpwicza, choćby nawet 
jej czysto aktorskie świadczenia rlie 
stały na tej .najwyższej wyżynie, któ
rej żądamy od oblubieńców Melpo
meny. Ale los jest sprawiedliwy. Kogo 
uczynił raz oblubieńcem X Muzy (ileż

k a lie t w Tolsce zazdrości p. Smosar- 
skicj tcigo s-tanowiiska!Viltcmu nic mo
że wszystkiego dawać pclną garścią, 
bo cóżby pozostało dla innych?

Duże powodzenie, które tow arzy
szyło występom scenicznym królewny 
kina na scenie, ujawniło się salą. w y
bitą po brzegi i gorącem! oklaskami 
dla uroczego i sympatycznego zja
wiska.

Henryk Zbierzcliowski.

N A D E S Ł A N E .

Za spokój d u szy  ś. p.
S t a r a ć  C s ^ S o i z e g ©

in s p e k to r a  P  K. P.
odbędz e się  dnia 2 i  b. m. o godz  
9-tej rano w  k ośc ie le  św . Marji 
M agdaleny N abożeństw o Ż ałobne, 
na które w szystk ich  krew nych  

i znajom ych zaprasza
Rodzina.

ELEGANCKIE TRWAŁE O B U W I E
- ŚNIEGOWCE, KALOSZE 

maiki THETOR^, PEPEGE 
poleca firma 
,.ERIKA"

Lwów, ul. Kilińskiego 1. 1. 
(Naprzeciw Kawiarni Wiedeńskiej)-

' D77-A

Zgon dra Maksymiliana 
Cederbauma.

Lwów 21. listopada.
Z Meranu nadeszła smutna wiladc 

mość, że zmarł tam w 56-tym roku życia 
zasłużony członek paiestry małopolskiej,", 
długoletni sekretarz Izby Adwokatów wc 
Lwowie, mecenas Dr. Maksymilian Ce- 
derbaum.

Zc zmaTlym senoaz. do grobu człowiek 
o wiekiej ''erudycji i gorący bojownik o, 
prawa adwoKatury.

Dr. Cederbaum, wraz z bratem posła 
Ignacego Daszyńskiego, Maurycym, kiadi 
podwaliny pod organizację socjalistyczną 
na terenie małopolskim i jako jieden z 
pierwszych w słowie i piśmie propagował 
ideę socjalist-czma, wśród mas robotni
czych.

Niestety, już w młodym wieku zmo- 
żony gruźlicą, musiał zaniechać szerszej 
pracy sjyilecznej, szukając wyżycia się w 
dziedzinie publicystycznej. Z pod jego j>ió 
ra wyszło kilka poważniejszych rozpraw 
z teorji socaiizmu i ekonomji społecznej-

Na stanowisKu sekretarza. Izby Adwo
katów we Lwowie mezimoruowaiiie w al
czył o wolnoprzcsredlność adwokatów i 
przeciw ograniczeniu ich praw na korzyść 
notariatu. W tej mierze opracował błp. 
dr. Cederbaum szereg memorjalów i pism, 
przesianych . miarodajnym czynnikom w 
Ytarsizawie.

Cześć Jego szlachetnej pamięci!

Pogrzeb adv;. Dra Oderlrauma odbył 
bię r.a koszt lwowskiej Izby Adwokatów 
w Meronie.

S O T A
Grube

Fabryczny skład 
d sukna

LufluriK RQL8Kł
na ciężkie zasłony °  F WiBI. RUtOUISKlBSS 7

i stoły f t rwr,r7oi.:w TCwtn.dr ...i stoły '  naprzeciw Katedry.

Towary do o ro ^ e . -  Ceny nisKie.

Edłł EiBWOfU U HI Mj!!, IP
i « pije fisza R n isi-

Wędrówka ludów do Kanady.
Nowy Jork, w listopadzie.

(+ ). Osławiona piohibicja amery
kańska wydała już szereg reiziuMatów  ̂
jakich się zapewne nie spodaiowali jej 
twórcy i orędownicy. Oburzenie oby
wateli, dotkniętych w swem najświęt- 
sze-m cubywatetekicm prawie upijania' 
się, było tak wielkie, że rząd, aby o- 
'bronić prestiż swego władania., a prze
cież mimo to coś zdziałać dla zapobie
żenia rozruchom wydal dyskw tnc po
zwolenie w ydalania się zagranicę, ij. 
do Kanady, za 2 f  godz innemi prze-, 
pustkami. Od tej pory lozpocizęła się 
masowa wędrówka Jankesów po upra
gniony „rausz" na tcryioijuni domi
ni on of Ganada. Taki obywatel, wie
dząc, że mu ani kropli napoju ze sobą 
z powrotem zabrać mc wolno, na go
ścinnej ziemi kanadyjskiej ładował w 
siebie tyle trunków, ile zmieścić zdo
łał, j)oczom w błogosławionym nasIrmu 
w racał do ujczyzny.

•Taki ożywiony bvł ten nicih „są
siedzki", o tom mówią cyfry sta.tyiśty- 
azne' Przez 9 miesięcy, t.j od 1. sty
cznia do 30. września br. 11 milionów 
obywateli Stanów Zj. odwiedziło Ka
nadę, zestawiając tam około 100 mi
lionów dolarów. Oczvwiścic niemal 
wszystkie te pieniądze wydana zosta
ły na trunki. Taik więc Kanada cieszy' 
się, mając olbrzymi dochód z ustawy, 
która równocześnie wyciąga pieniądze 
z kieszeni jej sąsiadowi....

Czy wyciąłeś 
dzisiejszy kupon 

Konkursu Zimowego?



Nr. 8332 ..GAZETA PORANNA" z dnia 24 listopada 1927. Str. 9

KRONIKA
Ustopnda  

Środa
K lo m a n s a

REDAKCJA BEZWARUNKOWO HANU.
SKRYPTÓW NIE .WuACa.

TEATR wiELAI.
Środa, 23. bm. .Paganini'* — prem
Czwartek, 24. bm. „Paganini**.
Piątek 25- bm. II. Koncert Symforarcz-

ny.

TEATR NOWOŚCI.
Środa, 23. bm. „Piękność premjo- 

wana".
Czwartek 24. bm. „Piękność prenijo- 

wama“.
*

Teatr Wielki. Dziś premjeTa głośnej o- 
■peretki Franciszka Lehara dM«aingni‘‘, 
którą teatr nasz wystawia z całą starań 
nością i przepychem. Świetne walory mu
zyczne, pierwszorzędna reprezentacja ar
tystyczna operetki oraz  nowe, pazebaaw- 
ne dekoracje i kostjumy zapewniają tej 
wspanialej nowości niewątpliwy, pełny 
su-tces. „Paganini'* będzie powtórzony 
j u t ro  w czwartek 24 bm.

Teatr Nowości daje dziś i jutro w 
czwartek najświeższą nowość komed'jv>wą 
budzącą bezustanną wesołość na widow
ni, krotochwilę Wl. Jastraębiec-Zalcw- 
skiego „Piękność premiowana". W sztu
ce tej, z powodu zasłabnięcia p. Okorni 
ckiego, rolę- 'Teodora Smitha objął p . Ja
nusz Strachocfci.

Program II. Koulcertn Symfonicznego 
■w Teatrze Wielkim. W koncercie tym,, 
który odbędzie się w piątek, 25- bm. o 
godz- 8,15 wieczorem — usłyszymy: II 
Wagnera: Wstęp dc, „Śpiewaków Norym
berskich *, Fr. Chopina: Koncert F mcii; 
R. Straussa: „burleskę" ( f o r t e p i a n  j  u r  

klastra) i „Figto Dyla Sow.zdrza.a'* \V 
koncercie weźmie udział artysta-muzyk, 
Loopo! 1 Muentzer (fortepian). Przy pul
cie dyrektoT muzyczny Miejskich Teatrów 
Jerzy Boianowski.

*
TEATR MALT:
Środa, 23. bm. o godz. 7.30 wic er. 

„Małgorzata z Navarry’*. Gośc. wyst. J. 
Smosarskiej.

Czwartek, 24. bm o godz. 7.30 wiccz. 
„Małgorzata z Navarry'*. Grsc. wyst. J. 
Smosarskiej.

Piątek 2,5 bm. g. 7.30 „Małgorzata z 
Navarry“. Gość. występ Jadwigi Smosar
skiej.

*
Jadwiga Smosarska, zna/na publicz

ności lwowskiej z szeregu kreacji filmo
wych, ściąga obecnie tłumy publiczności 
do Teatru Małego na lekką komedię „Mał
gorzata z Nai-arry“. Publiczność żywo o- 
klaskuje znakomitą artystkę, podziwiając 
jej niepospolitą urodę, piękny glos, tolent 
oraz prześliczne stroje. Aby umożliwić 
wygodne nabywanie biletów wstępu na te 
występf, kasa Teatru Małego na szereg 
dni naprzód sprzedaje bilety w „Ortu 
sie“.

*
Jovita Fnentes, znakomita śpiewaczka 

jupońska, która w dniu wczorajszym przy 
była do Lwowa, wystąpi dziś z koncer
tem w  sali Towarzystwa Muzycznego. — 
Artystka, uchodząca obecnie za najznako
mitszą odtwórczynię roli „M-me Butter- 
fly“, wykona wspaniały program obejmu
jący m- i- szereg nieznanych u nas pie- 
śpi japońskich i filipińskich Audycja 
egzotycznego gościa stanowi dla sier mu- 
izykalnych naszego miasta jtęwnego ro
dzaju sensację.

*
REPERTUAR KINOTEATRÓW:

APOLLO: „Zew morza**.
CASINO: „Oczy iej przekleństwem*'.
CHIMERA: „Bitwa pod Czuszimą".
LEW: „Blaski i  nędze życia kurlyza- 

ny“.
FATAMORGANA: „Ostatnie dni Pom 

ped“.
PASA?’ „ Noc zemsty".

PAŁACE: Zakazana dzielnica Algieru.
UCIECHA: Harold Lloyd jako . tęcien- 

nik sportu.

BIURO KONCERTOWE M. TUERKA
Środa, *23. listopada Jovita FUENTES. 

Słynna śpiewaczka japońska. 0680-4

Ze spraw miejskich

Uchwały Magistratu.
SPRAWY BUDOWLANE, — DOSTAWA CEMENTU. -  KARY

STRACKIE.
MAGI-

Lwow, 23. listopada, 
(jp.) Na wczorajszem posiedzeniu 

Magistratu nie było spraw  ważniej 
szych poza kilku konsensami budowla 
nymi, których udzielono na następu
jące budowy, domtł parterowego i kuź
ni przy drodze Sichowskioj, domu par
terowego na  Cyganówce, 3-piętrow ego 
demu mieszkalnego przy ul. Kurko
wej. Udzielono pozwolenia na roze
branie domu parterów ago przy ul. 
Źródlanej 3. W aresz Lach miejskich 
przy ul. Sądowej uchwalono przepro
wadzić rekonstrukcję kosztem 26.151 
zł. Pp. Laskowskim zezwolono na  par 
celacje gruntów przy ul. Zielonej i To 
rosiewicza.

Licytacja n a  doctawę cement"
Gmina m. Lwowa rozpisze licyta

cję n a  dostawę cememtu w ilości 30 do 
40 wagonów miesięcznie.

Kary m agistracka.
Magistrat ukarał 6 osón grzywna

mi od 20 do 500 zł. za przekroczenie 
przepisów budowlanych, 130 osób 
grzywnami od 10— 100 zł. za nieprzc 
strzelanie porząuku w realnościach i 
na ulicach, oraz za nieumieszczanie 
cen na  towarach, a  8 osoh grzywnami 
po 10 zł. za zaniedbanie przepisów 
wojskowo-meldunkowvch.

(jp) Białe panowanie. Zapasy zimy z 
jesienią zakończyły się kompletną po
rażką tej pory roku, która nam oficjal
nie, według ustaw kalendarzowych pa
nować jeszcze powinna. Śnieg i mrozy 
jak się pojawiły nagle w pop wie listopa- 
da, tak potem zabawiły się tylko krótko 
w ko tk i i myszkę z jesienią, symulując 
w sobotę ubiegłą tendencję do odwilży 
— aby następnie tom gruntowniej ją  za
katrupić. — Od niedzieli mrcz nie popu
ścił ani trochę. Smaga ludzi batem wi
chru, wgryza się !m w ciało, szczypie i 
szarpie, gdziekolwiek nie natrafi na ta r
cze dość ciepłego, dość solidnego okry
cia. — Mrozy ranne nie powstydziłyby 
się grudnia ani stycznia, bo przekraczają 
od kilku dni 10 st. —. K równie gracko 
spisuje się śnieg, który spadając nie
ustannie niemal niewidoczną prawie, ale 
gęstą kurzawą brylantowych igiełek zdą 
żył już rozesłać cię na 'lachach domów 
i ulicach grubymi pomadami. Przy prze 
ważnie jasnych 3łonec::iych dniach skła
da się to na obraz najpiękniejszej, ka
walerskiej zimy.

Posiedzenie Uafy Przybocznej Komi
santa Rządu m. Lwowa odbędzie się w 
środę 23. bm. o godz. 18-lej w sali posie
dzeń Rady miejskiej w ratuszu.

Zarząd Ligi Polsko-Jury słowiańskie we 
Lwowie urządza 1. grudnia .o godzinie 
19-tej w sali ratuszowej Uroczystą Akaidt- 
mję ku uczKzwiiia 9 rocznicy Zjednoczę 
nia Królestwa Serbów, Chorwatów i Sło
weńców. Wstęp wolny.

Program  Kasyna i Kola lit. art, na 
bieżący tydzień: W piąteK 25. Lm. po 
czątett o godz. 19-lej prof, dr. W łady
sław Szafer z Krakowa „Pąik  Narodowy 
Yellowstone** (z obrazami swietlnemi).

Jp) Nowy sezon „Sobót1" Kasyna i Ko 
la art. lit. W tym miesiącu Kasyno i Ko 
ło art lit. wznawia na sezon 1927/28 swo 
je „Soboty**, które zainicjowane przed 
dwoma laty, celem wskrzeszenia daw
nych wieczorów literacko artystycznych, 
wyrobiły sobie już w naszem mieście O- 
pinję najsympatyczniejszych zebrań towa 
rzyskich. Wieczory te urządzane w osta
tnią sobotę każdego miesiąca skupiają 
przedstawicieli wszelkiego rodzaju sfer 
kulturalnych i powinny stać się punktem 
zbornym całej inteligencji miasta. Urzą
dzane na sobotach produkcje artystycz
ne dają sposobność poznawania nowych 
talentów twórczych na wszystkich po
lach pracy umysłowej bez zóżnicy prze
konań i warstw snolacsnych. Ze względu 
na ograniczoną liczbę mogących brać 
udział, osoby nieobjęte osobistem zapro
szeniem winny się postarać O kartę wstę
pu w Prezydjum K. i K. lit. art.

Zarząd Oddziału Lwowskiego Związku 
Harcerstwa Polskiego -malazl się z pod- 
wladnemi mu Komcndiimi bez lokato. — 
Uprasza przeto tą drogą wszystkich, ko
mu byłoby wiadamem o pomieszczeniu, 
składająoem się z dwu do trzech pokoi o 
podanie pod adresem sekretarza Żaaiz.ądu 
Oddziału Wacława Muszyńskiego, Lwów 
3-go Maja 21 wiadomości oraz warunków 
o uakim lokalu.

Polskie Towarzystwo matematyczne 
we Lwowie odbyło 19. bm. Walno Zgro
madzenie, na kto rem przrwodnLgącym 
odd; lału lwowskiego w m ielce ustorwja 
oego prof. M. Hubera wybrano prof, E. 
Żylińskiego. Zastępcą przewodniczącej 
wybrano prof. S. Banacha, sekretarzem p. 
W. Orlicza.

Zarząd Powszecnnycł Wykładów U- 
niw«isyteckicl. i Politocnoiczjych donosi, 
że trzeci wykład Dra K- Nij.tmana pt.- 
„Pogrom Prus. Utwwzeiije, organŁ.zsLj-a 
Bsięsowa Wareaaiwskiego" odbętten się 
25 hm, o godz. 19-tej w sadi Kopernika, 
Uniwersytet-

Praou oiwi stewa &oia TSL- im. B. 
Goldmana i L wiązka Polakon w- m. D 
trzymujemy następujący komunikat: lir.
corocznie, tak w obecnym sezonie zimo
wym rozpoczęto już prac^ na kursach dla 
dorosłych różnych stopni w szkole żeń
skiej im. Sobieskiego w godzinach wie- 
o&unnych od godz. 7—C W bieżącym ro
ku rozrasta się działalność Kola w kie
runku szerzenia książki polskiej'^ wśród 
warstw ludności III. dzielnicy miasta
Lwowa. Zarządy pomienio-nych Towa
rzystw otwierają Dowiem drugą wypoży
czalnię i  czytelnię książek w lokalu przy 
ul. Bernsteina 5. Dznatainości oświatowej 
i kulturalnej patronują niestrudzeni i o- 
fiarnl: Dr- Ruf*, moc. Schapira, Dr Mayer 
Dr- Rhnnenfeld, Dr. L5venherz, Dr- Bloch, 
Dr Rubinstein, Dr. Hergehtha.1, inż. Por 
des, ref. BprlsĄ NacAbr, Glanz, Kram. 
któirym Zarządy organi-z&cyj zawdzię
czają niezwykle wyniki pracy oświato
wej. .

Nauczycielki i nauczycielu zredukowa
ni zwołują wiec na, 27 Fm o godz- 10 
rano w szkole Jordanowskiej. Lwów ul. 
Listopada 62 I. p-

Towarzystwo opieki nad zwierzętami 
we Lwowie urządza dnia 23 bm. r  g. 7 
wiedz, w sali Tow- Gosp. przv ul. Koper
nika 20 odczyt prof. Dra Tadeusza Oi- 
brychta pt. „Koń w służbie ezloy. ieka". 
lYstęp wolny.

(—) MTsinanic Jo sklepu. Ub. nocy 
nieznani sprawcy włamaii cę  do sklepu 
Genowefy Mańkowskiej przy ul. C.hod 
kiewicza 8., gdzie skradli aitykuły spo
żywcze, tytoń oraz gotówkę wyrządzając 
szkodę na 1.009 ::ł.

(—) Kradzież strychowa. Na szkodę 
Bronisławy Świderskiej (ni. Jabłonow
skich 42.) skradziono wczoraj zc strychu 
bieliznę wartości 50 zł.

(—-) Szaleniec z brzytwą w ręku. Wczo 
raj wieczorem Rudolf Scbank, zani Jó- 
zefata 0., nagle dostał alak i  szału i chwy 
ciwszy brzytwę nrzecijł sonie pięć pal
ców u ręki. Szaleńcem -Jo się Pogoto
wie ratunkowe.

(—) Jeszcze jeden podrzulek. W  real
ności jirzy ul. Murarskiej 64 znaleziono 
podrzucone dziecko płci żeńskiej liczące 
3 mieś. Podrzutkiem zajął się. kom isarjat 
miejski dzielnicy KI.

(—) Aresztowania. Do aresztów poli
cyjnych oddano wczoraj: Maitę Wiuczek 
za kradzież zegarka na szkodę Marjana 
Cziby, oraz Kazimierę Kowaiuk jakc po
dejrzaną o kradzież.

-  —o-----
ISGH7AS. Domowa kura-oja kompre

sem „Gamma * z  naitarajltnym piszozań- 
akitm aalamem daje lepsze Wyiniiki niż 
wszelkie lekarstwa. Po-radżcie się leka
rza. We wszystkich aptekach i  droge- 
rfflrii. Skład główny: Biuro Piszczany 
dla, Polski. Cieszyn.

K A P E L U S Z E
W  NOWYCH FASONACH 
I KOLORACH, 2 FABRYK 
Ś W I A T O W E J  SŁAWY

MOSSANT, VALLQN & 
ARGOP, P. & C.HABIG, 

BORSALINO ■ •

POLECA W OGROMNYM WYBORZF 

A LA V I L L E  DE P A R I S

GABRYEL STARK
LWÓW, PLAC NURJACI0 11.

Cykorja BoL.na niezbędna i nie  
zastąpiona.

Ślusarz potknął się 
na kuszu szofara.

Tv ynikien: tego jest pół roku więzieni*
Lwów, 23. listopada 

(—) 20. października br. szofer Vł i. 
Pigulski, zajęty w garażacn p*-zy ul. 
Zielonej -48, doniósł do policji, że skra 
dziono mu z autobusu koszyk, zawie
rający garderobę i bieliznę, wartości 
3f6 zł. Policja wszczęła dochodzenia, 
którym z pomocą przyszedł przypa
dek. Oto następnego dnia Pigulski w 
restauracji Friedm aua przy ul. Zielo
nej 56, ujrzał swój koszyk, a zapyta
na  żona Friedmana, oświadczyła, że 
deł Eo jej w przechowanie Pnsanr z 
pracowni ślusarskiej przy ul. Zielonej 
48 (właśnie tam, gdzie popełniono kra 
dzież). Policja ustaliła, że jest to Ro
man E araii Ujęty przyznał się do 
kradzieży i zeznał, że ubranie wysłał 
do brata swego w Nowym Sączu a 
kosz zostawił u Friedmanowej

Wczoraj stanął on przed sędzią 
Łyezkowskim, oskarżony o kradzież. 
Po przeprowadzonej rozprawie został 
on skazany na sześć miesięcy cięż
kiego wiezienia.

Paliło s;ę u Dziagowera
Lwuw, 23 listopada.

(—) Wczoraj w  południe w reai 
nosci przv ul. Korzeniowskiego 2, w \ - 
buchł ogień mieszkaniowy. Mianowi
cie od kuchni w mieszkaniu dozor 
czyni tego domu zajęła się ścianka 
działowa, lacząaa mieszkanie dozor- 
czyni z mieszkaniem lokatora Bernar
da Dzisgowera. Na miejsce pożar 
przybyła straż pożarna pod przewod
nictwem naczelnika Szpaczyńskiegc 
i po wyrąbaniu półtora m. ściany, o- 
gicń ugaszono.

Pokusy gwiazdy lotniczej
Newy Jerk, w listopadzie 

v~f -). Lortriczika 1-tuth Elder i joj 
towarzysz George Ilaldem an, kitónzy 
pr.zejwawszy ńa pełnejin morzu lot «ad 
Atlantykiem, zostali wzięci na pokład 
parowca i odwiezieni dc I. -zborny — 
wrócili już do Ameryki, przyjmowani 
bardzo owacyjnie. Oczywiście posy
pały się zaraz oferty: Ofiarowano im 
50 ty-s. dolarów za >*eklamowanie 
przez 10 dni wyścigów chartów w An
glii, 12.000 doi. tyg. za wvstę«Y w  ka
wiarniach, 5.000 Jol za reklamę kremu 
do tw arzy^/ tyleż za reklamę matek 
na włosę i 75.000 doi. za wvatęt)”  n a  
filmie. O.gołem propozycje dc szły do 
150 tye. dolarów, zostały jednak przez 
-lotników odrzucone.
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Rola Sądu Najwyższego
w ucnyleniu dekretu prasowego

INTERESUJĄCE WYWODY

Waiaaawa, w listopadzie.
(a). Paląca, fcwestja prawomocno

ści uchylania detoretu prasowego nie 
przestaje interesować świata prawni
czego i prasowego. W prawdzie sądy 
niższych inisiancyi dotychczas stoją na 
stanowisku rządowem, tj., iż dekret 
ren obowiązuje, niemniej sprawa ta 
nasuwa bardzo poważne wątpliwości. 
Opinie w ybitnych prawników-teorety
ków wypowiadają się częściej przeciw
ko obowiązywaniu dekretu, pomimo 
meogłoszeaia uchwały sejmowej w 
„Dzienniku Ustaw".

W nr. 46 „Gazety ■ Sądowej" za- 
hi era gło® w tej aktualnej sprawie 
prof. dr. Peretiatkowicz i w ciekawym 
artykule wstępnym, sprawie tej po
święconym, przedewszystkiem odróż
nia trzy pytania:

1) czy uchylanie rozporządzeń z 
inocą ustaw y może nastąpić w fermie 
„uchwały sejmu, esy też wymaga for
my „ustawy";

2) czy, w razie przyjęcia przez 
sejm formy „uchwały", uchw ała taka 
może, względnie musi być ogłoszona 
w „Dzienniku Ustaw";

3) czy wobec braku ogłaszania u- 
chwały w „Dzienniku Ustaw", rozpo
rządzenie z mocą ustawy nadal obo
wiązuje, ponńmo uchylenia \lego przez 
sejm?

PośKiigsenie m « spMziii- 
czep i  RfiiciejsNie.

L w ów , 22. listopada.
Niewielka nioska powiDlu lwcrwakOe- 

go, Kośoiejów, była w niedwic.lę 20. bm. 
świadkiem uroczystości poświęcenia do
mu ludowego. Dorn ten o pięknej, swoj
skiej architekturze, zawiera na parterze 
czytelnię, Kasę Stefczjfca, sklep Kiłka 
Rolniczego i urządzania spółdzielni mle
czarskiej, na piętrowej zaś mansardzie 
mieści się duża sala ze sceną oraz zbior
nik -własnego wodociągu.

Duchowymi twórcami tego dzieła byli 
00. Dominikanie a to O- Benedykt Pro
kop, założycie! (1905) miejscowej Kusy 
Reifeisona, 0. Franciszek Różycki, oraz 
•przedewszystkiem obecny proboszcz O. 
Wawrzyniec Kądzielewicz. Strona kredy
towa i ogólny plan jest zasługą Krajowego 
Patronatu Spółdzielni Rolniczych we 
Dwowie.

Uroczystość rozpoczęła się sumą cele
browaną przez ks. przeora Kor 'rontu 
lwowskiego O. Bruno Janicwskiogo i ka
zaniem O- Konstantego Żufciewicz.a, przeo 
ra konwentu żółkiewskiego 0 0 . Domini
kanów. Po poświęceniu domu i przepięk- 
nom przemówieniu O. Przeora JarJewskia 
tto nastąpiło w sali zebrań składanie ży
czeń gospodarzom domu. Piękną niespo
dziankę zebranym sprawiła śwemi śpie
wami i ('tklamacjam': miejscowa dziat
wa szkolna. Pioniia religijne w kościele o- 
raz pieśni okolicznościowe podczas uro
czystości poświęcenia wykonał z powadze 
niani chór Gecyljuński przy kościele 00 . 
Dominikanów we Lwowie pod batutą O. 
Fabiana Madnry.

Popołudniu Kółko dramatyczno „Mili
cji św- 1 Tomasza" przy kościele OO. Do
minikanów \vo Lwowie odegrało sprawnie 
dwa obrazki ludowe, a lo: Aitozyca „Fli
sacy" oraz Bełzy „SUowiczek" (muzyka 
żarąby).

Z przedstawicieli -władz i zaproszo
nych g oś cii wzięli udział p. starosta Eck- 
hard, b. wierwoj. lwowski, naczelnik są
du po w. S. U. we Lwowie p. nadradea 
Ois»lski, reprezentanci Patronatu Spóldz. 
Roiii. p. sekr. Jurkiewicz i i-nż. Nowicki, 
]i|). Fanyorowie, Nahlikcwie i w. i 

 o------

PROF. D R . PERETIAraOW HJZA -  TRZY PYTANIA. —  
NY CZYNNIK.

(Od naszego korespondenta.)
Co do pierwszego pyta.nia prof. Pe- 

Tctialfeoiwicz; dochodzi do wntosT.cu, iż 
w myśl konstytucji czynnikiem naj
bardziej powołanym do decydowania o 
iormie uchylenia jest sam sejm.

Żądanie formy „ustawy" dla uchy
lenia rozporządzeń przez sejm silano
wi toby, zdaniem profesora, ogranicze
nie władzy nstawodawczej sejmu, 
przewidzianej w konstytucji. W szak 
ant. 3 kosnBtytucjd wyraźnie głosi, iż 
niema ustawy bez zgody sejmu, wy
rażonej w  sposób regulaminowi, usta
lony. „Ustawy", podług konstytucji, 
ogłasza Prezydent, jednakże termin dla 
tego ogłoszenia nie jest przez konsty
tucję przewidziany. Tym sposobem 
nawet w  razie uchw alenia ,,ustawy", 
uchylającej rozporządzenie, ogłoszenie 
tej ustawy może uiedz zwłoce bez o- 
kreślonego terminu. Wreszcie konin- 
ozność zastosowania formy „ustaw y"

NAJBARDZIEJ POW OŁA

w razie uchylenia rozporządzenia 
przez sejm jest nader wątpliwa wobec 
tego, iż konstytucja wyraźnie wspomi
na o prawie sejmu do uchylania tych 
rozporządzeń. Sejm więc — zdaniom 
prof. Parótiatkowieza — byt zupełnie 
uprawniony do uchylenia t. zw. dekre
tu prasowego w formie zwykłej „u- 
chwaty".

Zastanaw iając się nad drugiem py
taniem, czy uchwała taka może lub 
musi być ogłoszona w  „Dzienniku U- 
staw ", autor nie widzi przeszkód tor- 
malnych do ogłoszenia takiej uchwały 
w „Dzienniku Ustaw", lecz nie upa
truje konieczności takiego ogłoszenia 
Mimiiitor sprawiedliwości może w dro
dze zwykłego okólnika lub komunika
tu zawiadomić sady o uchyleniu roz
porządzenia.

Najtrudni1 ąisza — zdaniem autora 
— jest odrw.wiedź na trzecie pytanie.

mianowicie, czy dekret prasowy obo
wiązuje, pomimo nisogloszenia uchwa
ły sejmowej w „Dzienniku Ustaw".
Jak już wspominaliśmy, sądy niższych 
instancji stoją na tein stanowisku, iż 
dekret obowiązuje, ponieważ uch pic - 
nie go nie było ogłoszone w „Dzienni
ku Ustaw".

Otóż prof. pe.rctiafkowioz dochodzi 
do [ego wnio®ku*iź chociaż ogłoszenie 
„uchylenia" w  „Dzienniku Ustaw" n :e 
josit koiniccz.no, jednakże sądy muszą 
być nrzędowsiie o dakonanem uchyle
niu poinformowane. Osobą, powołaną 
do tego urzędowego stwierdzenia, jest 
zdaniem Peretiuńkr.wicz::. marszałek 
ssjmu, do którego sądy mogą zawsze 
zwrócić się z uraędowem zapytaniom. 
I sąd najw y issy  będzie musiał to u- 
czynić, gdy sprawa dojdzie do niego. 
Odpowiedź m arszałka se, rui będzie u 
rzędowepi zawiadomienie n sądu i wy
starczającą podstawą pra.Yną do w y
roku.

Tym sposobem prof. .retiatfeowłc* 
dochodzi do lego wniosku, iz dekret 
prasowy faktycznie nie fcsdze obo
wiązywał, lecz dopiero sąd u aj wyż 
szy, po otrzymaniu arze lewego sawia- 
dcaiionia, będzie inógl ostatecznie o- 
gioalć odpowiedni wyrok.

Tragedia kochliwego starca,
K R EW K I 70-LA TEK . — TA N IEC  ZAZDROŚCI I M IŁOŚCI. — 10 L AT W IE Z IE N IA . 

K O CH A N EJ SKŁONIŁA GO DO SAM OBÓJSTW A.
ZDRADA U-

M essyna, w  listopadzie.
(H ) P ism a  w łoskie ro zp isu ją  się 

obecnie o h is io rji, k tó ra  m ogła się 
siać  tem atem  sensacyjnego  d ra m a 
tu  film ow ego. Chodzi o tragiczne 
dzieje 70-letnicgo S ycylijczyka, 

C aetana Torisiego.
T orisi, z zaw odu bednarz , był od 
la l k ilk u n as tu  w dow cem . Pom im o 
podeszłego w ieku , w  żyłach jego 
p łynę ła  jeszcze gorąca i w a rtk a  
krew . T oris i naw iąza ł m iłosny  s to 
sunek  z 34 -łe tn ią  w dow ą,

G iuseppa F io relli, 
k tó ra  była do swego starego  p rz y 
jac ie la  bardzo  p rzy w iązan a.

O w zględy p ięknej G iuseppy po
częło się  s la rać  rów nocześnie aż 
dw óch  in n y c h  znacznie  m łodszych 
za lo tn ików . S tarzec zagroził im  
śm ierc ią , o ile nie u su n ą  m u  się z 
drogi. A k iedy  m łodzieńcy  z szy 
d erstw em  i lekcew ażeniem  odnosili 
się do pogróżek s ta rca , T o ris i je d 
nego z n ich

zastrzelił, 
a drugiego pow ażnie zran ił.

O dw ieziony  do w iezien ia  w  M cs- 
synie , s tan ą ł n iebaw em  p rzed  są 
dem . Podeszły w iek  oskarżonego 
s tan o w ił pew ną okoliczność łago
dzącą. To też skazano  go na karę  
stosunkow o nie w ysoką, bo na dzie 
sięć la t w ięzienia.

T orisiego w ięzienie nic złam ało 
w cale  na  duchu . P isy w ał do uko
ch an e j

ztjcia prowincji.

(Do ryciny n a  stronie 1-szej). 
gorące listy ,

w  'k tórych  b łagał ją , a b \’ go nie 
zd radza ła , lecz w yczek iw ała  jego 
w olności. G iuseppa jed n ak  nic 
m ia ła  z a m ia ru  m arn o w ać  sw ojej 
m łodości cłla u ro jeń  kochliw ego 
s ta rca . K iedy z ran io n y  przez T o r i
siego m łodzieniec odzyskał zd ro 
w ie i ośw iadczył się o rękę wdc-wy, 
został p rzy ję ty .

D ow iedział się o tein baw iący  
od roku  w  w ięzieniu , starzec, a w 
duszy jego rozszalała

burza rozpaczy.
M io lany  gw ałtow nem i uczuciam i, 
zżym ał się z bezsilne j w ściekłości. 
W reszcie zrodziło  się w  n im  p o sta 
now ienie  ucieczki. M im o n iesły 
ch an y ch  trudności, udało  m u  d e  
ten za m ia r doprow adzić do sku tku .

U dał się n a ty c h m ia s t do p ięknej 
G iuseppy. T a  p rzy ję ła  go z lo dow a
tą  obojętnością, ozn a jm ia jąc , że zo
s ta ła  ju ż  żoną Innego. Nie m ogła 
przecież czekać, zan im  w yjdzie  z 
w ięzien ia człow iek 70-leln i. T orisi 
począł ją  b łagać

w im ię d aw n ej m iłości, 
aby  po rzuciła  m ęża i w  to w arzy 
stw ie jego uciek ła  gdzieś daleko...

G iuseppa stanow czo odm ów iła. 
Męża kocha i nic m a  zam ia ru  go 
porzucać.

Z rozpaczony s tarzec  n ie  zdobył 
sie już te raz  na  jakiś czyn g w ałto 
w ny . O puścił dom ek ukochanej i

Kronika przemyska.
(Od naszego korespondenta.;

Przemyśl w listopadzie. służby rządowej.
Kłopotliwa sytuacja zastępcy komisa

rza rządowego gminy. Zamianowany za^ 
stępcą komisarza rządowego gminy p. Ka
zimierz Jelewski, zast. prokuratora pań
stwa nią może objąć urzędowania w ma
gistracie, gdyż dotychczas nie uzyska! 
tymczasowego bezpłatnego urlopu" ze

Nadprokuralorja pań
stwa \vc Lwowie z powodu braku odpo
wiedniego personalu, podnosi bowiem po
dobno w tym kierunku pewne zastrzeże
nia, podczas gdy zarząd miasta niewąt
pliwie potrzebuje współpracy zastępcy 
komisarzu.

podążył przed  siebie, bez ok reślo 
nego celu  d rag i. Życie straciło  d lań  
w szelką w arto ść ; ukochana  kobie
ta zerw ała  z n im  na zawsze!...

Idąc (ak w  ciężkiej zadum ie, 
zbliżył się do

to ru  kolejow ego 
Z zam yślen ia  obudziło  go sapan ie  
zbliżającego się pociągu. W ów czas 
starzec p ostanow ił um rzeć. K lęknął 
na lorze, oczekując śm ierci. I rz e 
czyw iście w  m in u tę  później nic żył.

Czy G iuseppa w zruszy ła  się, do
w iedziaw szy  się o śm ierci d aw n e
go p rzy jac ie la  — niew iadom o...

Kącik radjowtj.
PROGRAM AUDYCJI KAWOWYCH.

Środa, 23- listopada 19Ż7.
Warszawa (1111) 17.20 O odczyt p. t. 

„Co to są. nalepki przeciwgruźlicze". 
17-15 Program dla młodzieży i dzieci. 
18.15 Koncert popołudniowy w wykona
niu orkiestry P. TL pod dyr. Józefa Ozii- 
mińskiego. 19.15 Rozmaitości wygłosi p. 
Ludwik Lawiński. 20.30 Koncert wie
czorny. Transmisja z Krakowa. 22-30 
Transmisja muzyki tanecznej.

Kraków (422)’ !J35  Ocb-.zj t pt. „O o- 
tnyirrości wyroków karnych" wygłosi dr. 
Reinhold. 20.30 Koncert kompozytorski
Lucjana Kamieńskiego. 22-30 Muzyka sa
lonowa.

Poznań (3,44) 20.30 Koncert zespołu 
kameralnego (Arensfci, Grieg, Rubinstein). 
22.30 Muzyka taneczna.

Wrocław (322) 20.00 „ugend iin Mai" 
sztuka ze śpiewami L. Falla.

Erólawicc (329)’ „Świt,dzień i noc" 
komodja ])• Nicodemiego.

Lipsk (366) 19.00 „Poskromienie prze
kornych" opera kom. w 3 aktach U. 
fiotzn.

Stuttgart (380) 21.15 „Wdowa Gra-
p in “ opem kom. Flotowa.

Humbr.ro (Alt) 351.55 K unert symfo
niczny (Weber. PRIzner, .Seiuimann).

Frankfurt (428) -20.15 Konew t symfo
niczny (Bruckner, Jurna eto.

Langer.hcrg (169) 21.35 Muzyka lekka.
Berlin (484) 20,00 „Rhcinische Rubel

ku" sztuka Broń nera. 22.30 Menuety.
Wiedeń (517) 20.30 „ t hory z. uro je

nia". kemedja. Moliera-
Monachiom (555) 20.30 „Mamonen",
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iTjnedja H, Ungera
neczim.

22.20 M izyta

Czwartek) 24 listopada 927.
Warszawa (1111) 16.40 „Boczna an 

Lena" (odozvt p. t. ,,0 nap— 'azycb zda 
rżeniach w nauce i technice") wygi. p 
Bruno Winawer. 17.45 Audycja literacka, 
poświęcona utworom Żerami kiego z u- 
działen. Włodzimierza Jam polski ego (Im
presja o Żerom skim - romantyku). 20.30 
Koncer* wieczorny w wykonaniu orkiestry 
dętej jxid ayr. Al. Sielskiego.

Kraków (422)’ 19.35 Odczyt p Ł „Dwie 
bitwy pod Lwowem" wygłosi dr. K. Ku- 
manieoki.' 20.30 Transmisja koncertu z 
Warszawy. .'-22.30 Muzyka salonowa.

Poznań (344) 20.30 Koncert (skrzypce, 
sopran, czeto). 22.00 Sygnał czasu. 22.30 
Muzyka taneczna-

Wrocław (322) 19.50 Koncert orkiestry 
wojskowej. 22.00 Muzyka taneczna-

Królewiec (329) 20.00 Muzyka kanw 
ralna ^Moza-R, Brahms, Behm)'. 21.10 
Piieśni.

Lipsk (360) 20.15 Wieczór zimowy
(Orkiestra, recytacje).

Praga (3-19) 19.30 Koncert jjuLI. cze
skiej rófrahfianji.

Stuttgart (380) 20,00. „Zbójcy", sztuka 
Fr. .Schillera.

Hamburg (394) 21.00 Ko-ncert pośw. 
muzyce popularnej' (Gounod, Bizet, We
ber).

Frankfurt (148) 19.00 „Siła przezna-
„zerna", opera Verdiego.

Langenbertj (468) 20.05 Wieczór pieśni. 
22.30 Dancing.

Berlin (4-84 20.10 „Zaczarowany ta
mek" operetka Ijldtockera. 22.30 Muzyka 
tiinecizna.

Wiedeń (517) 19.00 Ewt-nlualna trans
misja z opery państw.

Monachjum (535 19-00 ,,Don Giova,n- 
ni“ opera Mozarta. (Traiism. z teatru).

GIEŁDY.
GIEŁDA WARSZAWSKA.

Warszawa, 22. listopada. (Tel. G, P.) 
Bank Dyskontowy J81, bank Handlowy 
123, Bank Polski 153.50, Bank Zw. „Sp. 
Zar. 91, Siła światło 102, Warsz. cukier 
88, Firlej 59, Węgiel *15, Nobel 45.50, 
Fitzner 9.35, Modrzejów 9 65, Ortwein 
13.75, Pocisk 3.24, Rudzki i,6.50. Stara
chowice 73, Ursus 13.60, Zawiercie 37, Źy 
rardów 18, BorkowsKi 3.90, Haberbusch 
160, Spirytus 37.60, Żegluga 0.45.

W arszawa, 22. listopada. (Teł. G P.) 
Dolary St. Z 8.86, Ho.andja 359 32, Lon 
dyn 43.37, N. Jork 8 S8, P aiy / 34 97, P ra
ga 26.35, Szwajcarja 171.50, Włochy 
48.44, 5 proc. pożyczka k m  wers. 66.50, 
poż. kolej, konwers. 62.50, pożyczka ko
lejowa 103.50, doiarówka G1.5Ó, 8 proc. 
listy zast. Banku Gosp. Kraj. 93, 8 proc. 
listy zast. Banku Rolnego 93, 8 proc. obi. 
komun. Banku Gosp. Kraj. 93.

GIEŁDA KRAKOWSKA.
Kraków, 22. listopada. (Tel. G. P.l 

Bank Polski 155.30, Bank Małopolski 
0.25, )Bank Sp. /.arob. 91, Johan 14.25, 
Phar.na 1.20, Żegluga 0.2", Zieleniewski 
22.20, Parowozy 41, Górka 87, Azot 1.60, 
Siersza gór. 10.15, Siersza cl. 52, Kra
kus 0.33.

GIEŁDA ZURYCKSKA.
Zurych, 22. listopada. tl'el. G. P.) Po 

ryż 20.38 i trzy czwarte, Lonayn 25.28 1 
pot, N. Jork 5.18.45, S.łlgjo 72.37 i pół, 
Włochy 28.21 i pół, Hiszpanja 87.80, Ho- 
landja 209.47 i półj Berlin 123.77 i pół, 
Wiedeń 73.00, Sztokholm 139.65, Oslo 
137.80, Kopenhaga 139.00, Sofja 3.74, Pra
ga 16.37 i poł, Warszawa 58.20, Buda 
peszt 90.77 i pół, BiałogroJ 9.13, Ateny 
6.89, Konstantynopol 2.75, Bukareszt 3.21 
Helsingfos 13.07, Buenos Aires 221 3/8.

GIEŁDA WIEDEŃSKA.
Wiedeń, 22. listopada. (Tel. G P.) Am

sterdam 286 28, Belgrad 12.47 i ćwierć, 
Berlin 169.08, Bruksela 98.85, Budapeszt 
124.07, Bukareszt 1.37 i pół, Kopenhaga 
189.95, Londyn 34.55, Madryt 120.10, Me- 
djoton 38.58 i trzy czwarte, N Jork 
708.15, Oslo 188.20, Paryż 27.85, Praga 
20.98 i ćwierć, Sorja 5.10 i ćwierć, Sztok
holm 190.80, Warszawa 79.67, Zurych 
136.61, Amehykańskie 704.75, Niemieckie 
168.88, Jugosłowiańskie 12.16, Węgier
skie 124.02, Szwajcarskie 136.30, Renta 
majowa 0.715, Renta lutowa 0.761, Renta 
koronowa 0.588. Dunaj Sawa Adria 82.80 
Tureckie 49. Bank Małopolski 0.30, Bank 
verein 30, Bodenaredit 126.70, Kreditan- 
staJt 68, Hipoteczny 1.02, Kompas 1, Lan

Zycie gospodarcze.
— «—    .   .... > ..

Na usługi rozwoju prasy
i stosunków handlowych w Polsce.

JUBIIEUSZ CENTRALNEGO BIURA OGŁOSZĘ!) L. UETZL I SKA.
(Od naszeg- korespondenta.)

‘wArszawa, w IkgtJppfuctzie.
W tych  dniach odbył się jubile

usz 25-ib-Liuego istniciiia ża»zez ytn ie 
znanej firmy „Centralne biuro Ogło
szeń L. Metal i S k a ' w  W arszawie.

Ptocizą&gwo jaiko odkkiał w ar
szawski założonej w rcwcu 187S turmy, 
później po wojnie, jako S-aunkiaLna 
msty tucja, położyła ona wielkie zasłu
gi na pouu rozwoju prasy i f/tosuników 
handlowych w kraju.

Założyciele tej firmy, Ludwik i 
Ernest Meaa, pi, rwsi przewidzieli, jar 
ką potęgą stanie się ogłoszenie w  pi
śmie. Poświęciwszy całą  sw ą facho
wą umiejętność; i energję tej specjal
ności, planową i dlhłgcmrw ałą pracą 
rozwinęli dział ogłoszeniowy w  pi- 
smucli do nieŁŁxŁUL dotąd lozmia- 
rów. Pierwsi nandąziili kontakt z  sze
rokim światem, z pfrzodusieeimi fir
mami haadiuwemi i przemysłowami 
zagranicą i odtąd za ich pośrodln^iuwein 
zaczięła się pojawiać w  prasie p o d le j  
siała i gseftffio pomyślana reklama.
Gem/trałne Bmro Ogłoszeń L. Metal i 
Ska należy do najpoważniejszych in- 
styilucyj tej gałęzi i cieszy się rozgło
sem wszechświatowym.

Wifcle firma zawdzięcza swój raz 
kwit wytężonej działalności w tym 
kierunku CewŁraitaćgo Biura Ogłoszeń, 
ktfre oddało na usługi swych ki1”ou
tów swą sżBioką orifŁcizauję, wielo
letnie doświadczenie i rozległe stosuin- 
ki ze wszystkiemi wydawnictwami.

' 'Instytucją warszawską kieruje od 
chwili jej powstania p. Eam~Td Sza
fir. w ytraw ny znawca specjalności o-

głoszeniowej. ix łaał om swa., długotrwa
łą  pracę i w ybitną znajomość tej 
dziedziny n a  usługi rozwoju prasy i 
stosuBKów nandlowycb w Polsce,
przyozymając się dragą celowej p ro 
pagandy do wpojenia w  szerokie slery 
handlowe i przem ysidwe przeświad
czenia o wiolkiem znaczeniu reklamy 
prasowej.

Dziś dewiza „ogłoszenib je=t dźwi
gnią bamdlu* stało się własnością o- 
gółu, a spopularyzowanie tego hasła 
zawdzięczać najeży w pierwszej linii 
urniaję/iinanu uświadamianiu przez 
Centralne Biiuro Ogłoszeń, że niedość 
jest dbać o dobroć towaru, a nawet o 
elegancki lokal i eiectowną wystawę, 
lecz i o odpowiednią reklamę w pi-
smeeb, jej planowość i wygląd ze
wnętrzny.

Dziś, gdy Centralne Biuro Ogło
szeń L. Mebli i Ska i jej kierownik p. 
B. Szafir obchodzą swe zasłużone 
srebrne gody, w ypada życzyć coraz 
bujnie'ozcuo rozkwita tej placówce,
tak 9ciś>le zespolonej i z dobrobytem
prasy polskiej i ożywieniem życia e- 
konomicznego w  Polsce G. P,

 o——-
NOWiNY NATC1 ARSKtE.

W Ewiąpalsu z notatką umieszeec- 
ną pcw powyższym tytułem w nr. „Ga
zety Porann j"  z 20. bm. dyrekcja 
koncernu uaitowego „Pramjer" infor
muje nS6, że zarząd tego koncernu 
znajduj’’ się w Po-Isee. O pianach fuzji 
koncernu naf owego ,Tiemjer“ z kou- 
eemem „Dąbiowa" Zarząd „Premje- 
m “ nic nie wie

derbank 21.92, Merkury 28.50, Kolej pół
nocna 1106, Żivnostińska 105, Czernio- 
wce 63, Austr. kol. państw. 28.50. Tćolej 
południowa 12.91, Goleszów i l l ,  Cement 
70, Ałpiny 41.55, Berg u. Hulten 738.50, 
Krupp 14.20, Pragor Eisen 315, Riraa 
142.75t: Skodą 237.25, 8 ersza 7.70, Silesia 
0.25, Fanto 8, Karpaty 29, Galicja 85.25, 
Nafta 37.eO, Schodinca 10.40.

g ie ł d a  p a r y s k a .
Paryż, 22. listopada. (Tel. G. P.) Lon

dyn 124.03, N. Jork 25.43, Belgja 355, 
Hiszpnaja 431, Wiochy 138.25, Szwajca
rja 490.50, Danja 081.75, Holandja 1027.75 
Norwegja 670, Szwecja 6S3.05, Praga 
75.50, Rumunja 15.70, Niemcy 607, W ie
deń 359.

GIEŁDA I ONDYNSKa .
Londyn, 22. listopada. (Tel. G. P.) N. 

Jork 487 23/32, HTHndja 12.06 15/16, 
Francja 124.03, Belgja 34.93 5/8, Włochy 
89.62, Niemcy 20.12 5/8, Szwajcarja 25.28 
3/S, Hiszpanja 28.81, Danja 18.19, Szwe
cja 18.09 i pół, Norwegąa 18.35, Helsing- 
fors 193.55, Praga 164.56, Wiedeń 31.58, 
Warszawa 43.50.

OBROTY PRYW ATNE.
Lwów. 23. listopada.

Tendencja chwiejna, kurs utrzy
many. Obrót Sredn .

WAf ,"'v Dolary aireryk, P 87 25 
do 8 8 75 aolary kanad. 8-S5-—
do 8 8 6 — korony czeskie 0, "6 — 
do 0.26’50 szylingi -'iistr. l.S 5 — 
do 1.26-— lefe 0.05 50 ao 0'05‘75 
franki francuskie 0.34 50 do 0.35 — 
franki szwajcarskie 1 " i —* do 1.71 50  
furty sz^rlingi 'L 25 -  do ąJ 50 
Czerwi nce sowiccitu za jeden 30 20  
do 31 00.

ZŁOTO. 20 kotoa ?<= 4B1— do 
36 7 )* — 20 franków 3^ 0  — do
34  4 ? / -  20 marek n. 4- 0  — do
42 5 0 '--  10 rubli ros. 41 .St) -  do
47-10-—

SKr ' Korona iusu. oó 
Jo 0.67 50 5 kot- austr. 3 48 d
3 52 J — floren au«‘" 1.74 ' o
1 77 — nible ras. 2 85 — t’o 2 90 
kouiejkl za rubel 4 2 — da 1 45

0GŁ0SIFNIA
i k.LPNO i i>ł-HA£uAż. 

12 groszy za wrrat-

FORTEPIAN lub piaumo używane ku
pię. GtiAówka. Nowacki. Piłsodstiego 17.

97 53-4

FUTRO podróżne m ęske szopy W bar
dzo dobrym stanae sprzedam. Klepa- 
rowska 22. Gawroiiski kpt. 9744-3

H Y  WKU V  Chodniki, napy, 
U l  1 14 l  G arn itu ,/, P-

tjery , Firanki, M aterje meblowe
poleca najianioj

K A Z IM IER Z  EKgS IŃ SK I
LWÓW, KOPERNIKA 4, naprzeciw Szko- 

wrona. 6738

rOdZUKI w ANE nast. masz/ny i urządzę 
nia ware'i,(aitowe. Tokarnia 2—2/4 m. 
długa, 3o0—400 wys. Wiertarka do 
śred-n. 30—oO mm. Wiertarka de średn. 
15 ram. Szlifierka. Pila mechaa 500

mim- dług Heblarka. Nożyce median, dla 
blach dc 15 mm. Motor 8—10 k- m. 
110 V. Flaschenzug (wielo&,“ąż(.k) 3—5 
ten. Transmisje kompletne vz stanie u- 
żywaziym lecz bardzo dobrym, w kom
plecie lub częściowo- Zgłoszenia przyj
muje firma: Juljus-z1 Weis , Koleje Pol
ne, Leśne i Fabryczne we Lwowie.

9710-2

FORTEPIAN napiowsżej konstrukcji —- 
system amerykański, -JMke-mity, sprze 
Jazn. Koperuika 26, Skleniarski. 9663 5

C l.o csz  i i . l .J  t i t ę  J o  |« N o y ( g»o
B— ii d u c .... i le, ii t e v  — •«
c o H z im iiie  o lif iU  o* w iu  n i. 
ny le k k o s tr a w n ę  - p o traw o

PlatKi owsiaue

Cla? ker C afe
i- Idtalntr o c i’ .tc/one —

Praedi tawicio^rwo: —aaunisiz lauoienic-
ck:. Lwów, Podleskiego 7.

ŚMIETNIKI przepisowe wedle modelu a . -  
gistieckiego. na dogodne spłaty, poleca 
Rcntschaei, Legjonów 37. 8617-10

KCŃ, chomont ciężarowy i platforma 
(streifer) Zaraz do spiżedaiua. — Żuto- 
szenia do Adibinistracjl „Okazyjni!-'..

9739

PŁASSOSE PŁUBaoWE! YV jT^ceam naj
modniejsze desenie, odświeżam ne sp« 
cjalnych maszynach. przerabianie na 
modne fa^eny. PracownU Wolańskiej- 
Sabitesśiitrgo 12 9770

POSADY POSZUKIWANA 
' 3 grosze za wv az- I

MŁODA inteligt3i'tna pa-nnn, 'Ąniejąi a 
do-brze po niemiecku, pos-zukuje posadę

do diziecka w lepszym domu- Zgt. do 
ńdm pod „In-telięełitna". 9754-2

ZDOLNY pomocnik eleklro-dinstaJacyjny 
poszukuje zajęcie stałe lub tymczasowe 
z utrzymaniem. Zgłoszenia do Admini
stracji ..Porannej" pod , Dunio". 9712-2

laABISTER farmacji z długoletnią prakty
ką, dobrze polecony obejmie i osadę lub 
Zarząd. Zgłoszenia do Administracji pod 
„receptarjuśz". 9648-0

ROLNIK zawodcy y z ukończoną sokolą 
rohuczą, db;z.',zą praktyką, człowiek 
godny zaufania, lat 40, żonaty, bez
dzietny, z  buczą dobrami pniecenomi 
od pw ażnych osomstości zmieni posa ■ 
dę od Noweg., Roku lub wnztMW na 
umiarkowanych warunkach. Ła^sówe 
zgłoszenia poste restante K ilu-z '■kizi- 
cielowi dowodu osobistego L, p. 
adresem „Rolnik boial". 943) -3

I
MIESZKANIA, SKuEPT. 

10 groszy -.a wyraz. I
POSZUKUJE SIĘ lokalu biurowego w 

śródmieściu, ziozonego z -treech poico . 
Oferty składać w Oddziale PAT., Pasaż 
Hausmana 3 sub „Biuro". 9747-2

MIESZKANIE 4 do 5 pokojowe z komfor
tem jyiszukiwane. Warunki wtdlug li
niowy, jxilożenie obojętne, chętnie z  o- 
grodem. Adnunistracja, „Gazety Poran
nej" Nafta 6. 9702-2

POSZUKUJE się mieszkania urządzonego 
3—4 pokop z kuchnią na miesiące zi
mowe. Adres: Zarząd dóbr Ostrów p. 
Krasne koło Tuwown 9764-3

ADWOKAT z prowincji po6żiikuje dla 
żony i syna we wieku szkoinym 1 e- 
werrtuatae 2 pokoi pnzy rodzinia, naj
chętniej u kolegi zawodowego Listy: 
Buiro Sokolowsirieeo pod ,.B. Z.1'. 9760

W aWAJMĘ 2 pokoje ż większego n„o - 
Łzkania, zapłacę czynsz za całe mie
szkanie i dam właścicielce mieszkania 
cale utrzymam ie. Listy: Biuro Sofcofo#: 
skisgc pod „W." 9761
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Porannej

NAUKA 1 W t U J W l s i A  
10 groszy za wyraz. 1

FANNA poszukiwana na wieś do uczci,i- 
cy 5 ki- za całkowi tem utrzymaniem . 
25 zł- miesięcznie. Wiadomość 2-3, 
Kuttner, Sapiehy' 1. 9745

WOLNB p o s a d ; .
10 groszy za v  yraz.

RUTYNOWANY buchaltei-ka znajdz; 3 
i zajęcie popołudniowe w Spółdzielni !>i"i 
dentów Politechniki Zgłoszenia. Poli 
technika między god’ . i —5 pop. 9743

POMOCNIK HANDLOWY zdolny bulflto- 
wiso oraz uczeń do praktyki zoztanie 
akceptowa ly do J iray  ..Zakopane ', 
Lnów Akademicka 24. 9749-2

POTRZEBNY PRACOWNIK na stanowi
sko deklami) t i celnego od zaraz. Wy
magana 'znajomość języka polskiego i 
niemieckiego w słowie i piśmie i pisa 
nie na maszynie. Pierwszeństwo mają 
byli urzędnicy celni. Zgłoszenia tylko 
pisemne z cuiTie.ulnm vitae pod „Aero- 
lot", Jagiellońska 20. 477,

PRZYJMĘ chłopca do nauki. Gerlach. ' 
kademicka 1. 23. 9765

ZGUBIONO. ZNALEZIONO. 
10 groszy za wyraz.

BIAŁY szpic, suczka, wabi sic „Gaga", 
zabłąka! nę w okolicy ulicy Hausnera, 
o godz. 9-tej wieczór 20. bm. Łaskawy 
analaizca raczw zwrócić za wynagrodze
niem ś\v. Piotra 7 I -p.

1
RÓŻNE nONIESliUNIA. 

10 groszy za wyraz. J
30 ZŁ- oszczędzisz dając naprawić śnie

gowce, kalosze; sposobem elektrycznej 
wulkanizacji. Krzyszkowskd, pl. Marja- 
cki 6-7. 9611-2

POSZKODOWANI WOJNĄ LUB WALO
RYZACJĄ, baczność! Rije godzina de
cydująca! Czytajcie „Gazetę Społecz
ną", tygodnik Centralnego Stowarzy
szenia Obrony Wierzytelności, Lwów, 
Ochronek 1- 9746

PUÓD PSZCZELNY PO CENACH KON
KURENCYJNYCH z własnej pasieki w 
w' dowolnych ilościach po zł. 2.40 za 
1. kg. wysyła za  zaliczką pocztową Ba
zyli Malucha w Brzcżanach p. Zborów.

9739 3

KOCHANOWSKIEGO 45. Zaktad iryźjer 
ski męski i dam«ki nowo urządzony. 
Stanisław Uogulski. -9707-3

STAŁEJ dostawy mleka p >szukuję.. W u- 
tualja'1, Lwów Kochanowskiego 5.

9701-2

ŚWIETNE opaski biodrowe, od 11 zl., 
gumowe od 25 fi. Magazyn gorsetów 
paryskich „Małgorzata", Batorego 34. 
1.1. p. 3649 5

OPONY Samochodowe Englebert najlepszej 
jakości, wszystkie wymiary na składzie. 
Zastępstwo CYCLEOAR, Lwów, Roma 
nowicza 9. Telefon 20-01- 9539-15

KAPELUSZE najświeższe modele poleca 
Topołnk-ka, Kopernika 1. Pasaż Milko 
lascha I. p. 9479-3

HEPLE wszelkiego rodzaju na długoter
minowe spłaty sprzedaje i wypożycza 
firma Jakób Czysz, ul- Rutowskiego 7, 
naprzeciw Katedry. Rok założenia 1894.

8906-?

RYDZE KISZONE beczułka około 5 kg. 
12 zl., marynowane 15 zl., Grzyby po 
20 zl. 1 kg. Powidła śliwkowe w be
czułkach 5 kg. za 1,1* zł. Ogórki beczuł
ka około 5 kg. 10 zl. wysyła za pobra
li i«n  pocztowemu P. Stummer, Kossó.w 
koło Kołomyji. 9772-12

LICHTA rękawiczki wełniane, pończochy 
są znane, bo dobre i taniie. Lłcht Het
mańska 22. 9763

KRYNICA. Pierwszorzędny pensjonat 
„Maria", otwarty na sek>n zimowy. 
Największy komfort. Kuchnia wykwint
na. Położenie centralne. 97ofl

UNIEWAŻNIAM zgubioną książkę woj
skową, wystawioną prtoż P. K. U. Lart 
cm. na nazwisko Lcib Sailer, ur. 1901 
Kuryłówka. 9762-3

OKULARY, CWISIERY, LORGNIONY po
leca, jSkogż wszelkie reperacje usku
tecznia po najniższych cenach. — Żarów
ki po cenach fabrycznych -wszelkich firm.
Używane żarówki przemienia się za d<>- 

pla.tą na nowe- 9757-3
SCHWARZ, T.wów, nl. SiSirakiMo I. 2.

CHOROBY WENERYCZNE i z n s ta i .J  
skórne, neurastenię seksualną ezv spe
cjalista Di. Piuteh, Wałowa U  £198

KURS A^bAMuCh 0D0 WE .
zawodowe i amatorskie 

ulica M ic k ie w ic z a  2 8 ,
wpisy w karceiarji aursu między 

11—1 i 3—6 popoł-

J. SZUMAN , Spółka z ogi. po 
HANDEL TOWARÓW ŻELAZNYCH I AR. 
TYTUŁÓW TECHNICZNYCH WE LWO- 

WIE, ni. GRÓDECKA 2. B.
Poleca

NARZĘDZIA dla każdej gałęzi przemysłu 
i rękodzieła. — OKUCIA budo.riane, — 
MASZYNY i materiały dlą młynów. — 
Tokarnie, W ierttrui, Szlifierki, Wagi, Siecz 
karnie, Pompy, Łożysk, talkowe, Pasy, 
Gurty, Papę dacuową, Lnicach'/, W ielu  

krążki i t. p.
CENY KONKURENCYJNE. 

Ekspedycja ua nrowLację bezzwłocznie. 
Telefon 41-47.

8518-10

■■'ajskuteczniejszym środKiem 
uśmierzającym

R E U M A T Y Z M
ŁAMANIA, BOLE GŁOWY 
i ZĘBÓW jest wyp ó- 
bowany od lat 
30-tu i n gro- .. 
d/,ony rnean- chem ba

lum> / i aptekar a 
z TARNOPOLA 

07 Do n: bycia wszędzie.

Wytwórnia i główny 
skład wysyłkowy

ApiGka RfjROllSCliy.

Do P. T- WtaśacŁeSi 
rssi§ncściS

Wielbi wybór koszy blaszanych »a 
śmiocia, "lasnsgo wyrobu, wedle pisipi- 
siw  Hapisiratu, oglądać można btz cbo- 
wiązku kupna, w sklertio przy ul- Sobie
skiego 3*. — W razie zamówienia dostawa 
na miejsce 97dp

MARJAN BOBER 
Fabryka, wyrobów bbc.harslrich 
ulica Tkacka 31 Tel. 13-23 

SW n SnP?"=Wnn 34.

Lekarza der J:y?ty
poszukują co Spółki 

D e n l ’s»ta r la p p a p o r *
p l. M a T j^ c k i 7 .

(gdzie kaw. de la Paik)-

5°'

n i ż e j  cer fab-ycznych 
sprzedaje fk-tna 

M A G A Z Y N  " ' H I C  
Łwóifi L. Sapiehy 27 
Śniegowce i Ka.osze 

Treto.n i Pepege.
¥

Telefon 28-u2.

HURTOWNIE DETALICZNIE

Najnowszy typ auta na dwie osoby z p ygodnemi „siedzeniami dodaitkowemii".
(Ka ryka tura umeryka ńska.

H M g l  \m m  y.
Jasion K w :a t w y

(Blumenesche), jakotez inni F ORNIE RY 
cgzotyc ne i kra,owe, DYKTY' olchowe 
i sosnowe, gotowe filumri do sypialń, 
lis wy -zeźbiono i inne m a t e r j a ły  etu- 
larsLie polecają po cenach konkuren

cyjnych
B R A Ł A  u E L B e R G , • w ć w

UL. PĄNTĘŃSKA 19. — Nr. te le . 43 91.

SEZON ZIMOWY W KRYNIGY-
rozpoczyna się z dmem 1 grudnia, b r Ła
zienki mineralne i jhorowinowe. pjeie 
wód mineralnych w krytym deptaku cen
tralnie ogrzewanym. Muzyka codziennie 
w krytym deptaku Domu Zdrojowego i 
większych pensjonatach. Liczne atrakcje, 
dancingi, kino, ‘tor saneczkowy skocznia, 
czytelnia itp. Większe jsensjonaty urzą
dzono z komfortem i centr. ogrzewaniem 
otwarte. Informacji udziela bezp ainie 

CREMTUM WLAŚGIGIELT PENSJONA
TÓW, HOTELI I RESTAURACJI

W KRYNICY._________9705-3

KONKURS^
T ow arzystw o S zk o ły  Średniej 

w  H urodenee poszukuje n au czy
cie la  (ki) język a  n iem ieck iego  oraz 
n au czycie la  g im nastyk i.

Re lektuje s ię  na s iły  k w a lifi
kow an e a przynajm niej z praw em  
nauczan ia .

W arunki w ed le um ow y.
Prezes Michał Turczaniewicz.

CENY OGŁOSZEŃ:
Z i  wiersz 1 - szpaltowy mitiinctiowy 

hzer. 30 mm.) ogłoszenia zwykte za tek- 
idem 12 gr., za wiersz 1 - szpalt. ir,ilime- 
liowy (szer. GO mm.) nadesłane 35 gr., 
za wiersz 1 * szpall. milimetrowy (szer. 
60 rnip.) po kronice 40 gr„ za wiersz 
4 - szpalt, milimetrowy (szer 00 ani.) w 
tekście (kronika, repertuar, dział ekono

miczny ild.) f>0 gr„ za wiersz i - szpalt, 
milimetrowy (szer. 69 min.) w artykułach 
i00 gr., za wiersz 1 - szpalt, milhiietrcwy 
(szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 60 gr., 
drobne ogłoszenia za słowo 10 gr., drob
ne ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo 
10 gr., drobne ogłoszenia matrymonialne, 
korespondencje 12 gr., piywatne za sio 
wo 12 gr., dla potrzebujących pracy lub

posady 3 gr., cała strona ogłoszeniowa 
285 zł., pół strony ogłoszeniowej 150 zl., 
ca'a strona tekstowa 480 zł., cała strona 
pod nagłówkiem (1-sza) £>70 zł. Ogłosze
nia zamiejscowe 30 proc. droższe — Zn 
ogłoszenia w miejscu rnstrzeźonem, ogtu 
szenia osobno stojące i bez tiumern doli 
czarny 25 oroc. Odpowiedzialności za ter 
mlnows druk nie orrvimujemv Jłorta

przekazów nie boni fiku jemy. — Uwaga: 
Kolumny ogłoszeniowe są "odriełone aa 
8 Issojów (szpalt), teksiowj na 1 li 
iizpaltrl.

PRENUMERATA młeslęeziilM 
Z doetawą na uilejsep tub 

przesyłka pocztową . ■ ,  • d  S_$1 
Bea dostawy a t  4.8A
Za granicą . . . .  *170#

Z drukarni Spółki Wydawniczej: GRODKI I SPÓŁKA, pod ssarz. J. PŁOCKIEGO, we Lwowie. Udp. red. STEFAN KK/.YZA.NOWSKL


